
Najchętniej czytany 
w WIELKOPOLSCE

ATRAKCYJNE
CENY!

AUTO DRAP
SERWIS GWARANCYJNY 

I POGWARANCYJNY
TEL. 61 868-44-61
POZNAŃ-ŁAWICA, 

UL. ZŁOTOWSKA 83/85
WWW.AUTODRAP.PL

Nagroda 
Business 

Centre Club
Ostre Pióro 

2006
dla Redaktora 
Naczelnego

Nagroda 
Stowarzyszenia
Dziennikarzy Dziennikarzy 

RPRP
Dziennikarskie Dziennikarskie 
Koziołki 2007Koziołki 2007

dla Zespołu 
Redakcyjnego

Nagroda 
StowarzyszeniaStowarzyszenia
Dziennikarzy Dziennikarzy 

RPRP
Dziennikarskie Dziennikarskie 
Koziołki 2016Koziołki 2016

dla Redaktora 
Naczelnego

Z SUCHEGO LASUCzytaj dodatek

Ukazuje się od 15 maja 2002 rokuUkazuje się od 15 maja 2002 roku

SENSACJE
Z

PRZESZŁOŚCI
LESZEK ADAMCZEWSKI

strona 14

Pijaństwo 
w bunkrze 
Hitlera 

Twój TYDZIEŃ
WIELKOPOLSKI

w WERSJI 
ELEKTRONICZNEJ NA 
www.twojtydzien.pl

„Nie lubię być 
samotnym…”
Rozmowa z JANEM 
JANKOWSKIM, 
aktorem teatralnym, 
filmowym i 
telewizyjnym

strona 5

JUBILEUSZ TTW

SUCHY LAS

Dni Gminy 
– festyn 
rodzinny

strona 9

Tomasz 
Mańkowski
Zazdroszczę 
Chorwatom…

strona 4

FELIETON

Rok XXI              Numer 13-14 (510-511)               26 lipca 2023               ISSN 1734-5294                www.twojtydzien.pl               e-mail: twoj-tydzien@wp.pl               GAZETA BEZPŁATNA

strona 3strona 3

Urlop w Poznaniu? Czemu nie?Urlop w Poznaniu? Czemu nie?

Grzegorz Wojtera – 3 razy niewinny (4)

Biegła nie Biegła nie 
taka… biegłataka… biegła

strona 6 i 10strona 6 i 10



26 lipca 20232

CIEKAWOSTKI 
KOSMETYCZNE

STRONĘ  PRZYGOTOWAŁA  MONIKA  MAŃKOWSKA

Dla całej rodziny 
Famille Bio od Yves Rocher to organiczna li-

nia kosmetyków do pielęgnacji dla całej rodzi-
ny (również dzieci od 3 lat), która posiada certyfi-
kat ECO CERT. Produkty opracowane są na bazie 
ekologicznych jabłek z Bretanii, co przyczynia się 
do walki z marnowaniem żywności, dając resztkom 
jabłek drugie życie. Kosmetyki zapewnią skórze to, 
co najważniejsze: nawilżenie, odżywienie i regenera-
cję. Famille Bio Od Yves Rocher to: Cica krem na-
prawczy (69 zł/50 ml) Łagodny żel myjący do ciała 
i włosów (65 zł/390 ml), Balsam do twarzy, ciała i 
włosów (89 zł/100 ml), Lekki krem nawilżający 24 
H (79 zł/100 ml), Odżywcze mleczko do ciała i dło-
ni (75 zł/250 ml). 

Owocowa ZIAJA
Produkty limitowane na lato ZIAJA to 6 wegańskich 

kosmetyków do pielęgnacji ciała wyróżniających się 
zapachami dojrzałych w słońcu przepysznych owoców. 
Energetyczne, odświeżające, lekkie, szybko wchłaniające 
się i poręczne. Tego lata nuty słodkiej mirabelki i soczy-
stego arbuza zapewniają uczucie odprężenia. Lekkie i ła-
godne formuły do codziennej pielęgnacji każdego rodzaju 
skóry bazują w minimum 90% na składnikach pochodze-
nia naturalnego. Peelingi zawierają biodegradowalne sub-
stancje ścierne: krzemionkę, mielone łupiny orzecha wło-
skiego. Wszystkie te kosmetyki mają pojemność 160 ml i 
są dostępne na ziaja.com oraz w sklepach stacjonarnych Ziaja.

Poczuj moc roślin!
Wyjątkowe połączenie bogatej konsystencji oraz kwiatowych nut zapachowych serii Po-

wer of Plants LIRENE zapewnia niezwykłą przyjemność stosowania. Power of Plants 
Hydrolat z opuncji  (24.99 zł, 100 ml) to naturalna woda z opuncji, która powstała w proce-
sie destylacji świeżych roślin parą wodną. Power of Plants Wygładzający olejkowy żel pod 
prysznic Opuncja (19.99 zł, 200 ml) nawilża i hamuje utratę wody, chroniąc przed wysusze-
niem.  Odżywczy kremowy żel pod prysznic Migdał Intensywne Odżywienie (19.99 zł, 200 
ml)  nawilża chroniąc przed wysuszeniem. Bogata, kremowa formuła żelu pielęgnuje skórę i 
jest przyjemnym połączeniem aksamitnej konsystencji i aromatu słodkiego migdała. Power of 
Plants Nawilżający balsam do ciała RÓŻA (25.99 zł, 200 ml) dla każdego rodzaju skóry, szcze-
gólnie suchej i pozbawionej elastyczności, intensywnie nawilża 
skórę, niwelując uczucie napięcia i szorstkości. Błyskawicznie 
się wchłania i otula ciało zapachem róży. Wy-
gładzający peeling myją-
cy OPUNCJA (24.99 zł, 
175 ml) złuszcza martwy 
naskórek, oczyszcza i wy-
gładza, dzięki drobinkom 
z pestek moreli. Doskonale 
ujędrnia i uelastycznia cia-
ło. Olej z pestek winogron 
zmiękcza, nawilża i odży-
wia, olejek z opuncji figo-
wej wygładza i ujędrnia.

Pielęgnacja dostosowana 
do potrzeb 

Sephora odpowiada na zainteresowanie produktami do pie-
lęgnacji włosów i skóry głowy oferując na sephora.pl oraz 

w perfumeriach stacjonarnych prawie 40 marek produktów 
do pielęgnacji włosów. Wśród nich cenione na całym świecie 
m.in: Gisou, Aveda, Moroccanoil, Redken, Olaplex czy Unbot-
tled. Również marka własna – Sephora Collection – w swojej 
ofercie posiada skuteczne kosmetyki do włosów.

Przynajmniej raz w tygodniu warto oczyścić włosy szampo-
nem peelingującym i zastosować intensywną maskę. Peeling do 
skóry głowy Sephora Collection - dzięki cząsteczkom soli usu-
wa zanieczyszczenia, nadmiar sebum i martwe komórki. Serum 
na porost włosów bez spłukiwania Sephora Collection z bio-
tyną i białkami roślinnymi o budowie zbliżonej do keratyny, jest 
sprzymierzeńcem gęstszych i grubszych włosów i nie pozosta-

wia tłustego filmu. Aby wygładzić rozdwajające się końcówki, na-
łóż serum na całą noc. Po każdym myciu stosuj też ochronny krem 
bez spłukiwania.

Kuracja odbudowująca Bumble and Bumble  raz w tygodniu 
wzmacnia włókna włosów zapobiegając uszkodzeniom i wygładza 
łuski włosa. Regenerujące serum na noc Botanical Repair™ 
AVEDA - na bazie składników roślinnych do wszystkich rodzajów 
włosów wzmacnia i dodaje im blasku. Wzmocnij swój kolor pro-
duktami wzbogaconymi w olejki, jako ostatni krok w swojej pielęg-
nacji. Jeśli suszysz, bądź stylizujesz swoje włosy zawsze pamiętaj 
o termoochronie. Krem do pielęgnacji włosów bez spłukiwania 
HAIR Rituel by Sisley naprawia, odżywia i rozplątuje włosy. Chro-
ni przed uszkodzeniami przy wysokiej temperaturze. Zestaw do 
włosów Color Care Moroccanoil - zawiera szampon i odżywkę 

Color Care, a także olejek MOROCCANOIL nadający więcej blasku.
Nawilżająca i odżywcza maska do włosów Gisou (wzbogacona w miód z 

ogrodu Mirsalehi Bee Garden) nadaje włosom miękkość, połysk i zdrowy wygląd. 
Serum nawilżająco-łagodzące Sephora Collection - zawiera 98% składników 
pochodzenia naturalnego, nawilża i łagodzi podrażnioną skórę głowy. Po 4 tygo-
dniach stosowania skóra głowy jest nawilżona, a włosy wydają się piękniejsze. 
Aby dodać włosom objętości stosuj lekkie formuły i wersje „light” ulubionych 
produktów. Wysusz włosy głową w dół. Suchy szampon N°4D Clean Volume 
Detox Olaplex - dzięki lekkiej technologii suchego oczyszczania, daje skórze 
głowy i włosom uczucie, że zostały umyte, bez pudrowych pozostałości. 

Pełną ofertę produktów do 
pielęgnacji skóry głowy oraz wło-
sów znajdziemy na sephora.pl, 
gdzie eksperci na Sephora Ex-
pert Chat udzielą profesjonalnej 
porady i pomogą dobrać produk-
ty. W perfumeriach stacjonarnych 
Sephora skorzystać można z bez-
płatnych konsultacji z użyciem 
narzędzi Skin Diagnosis oraz 
ASL. 

Energia dla włosów
Gdy niezbyt gęste włosy wypadają i trudno je ułożyć, se-

rum Yumi nada im objętości. W jego składzie 98 proc. skład-
ników to substancje naturalne, w tym 99 % soku z liści aloesu, 
który działa łagodząco i nawilżająco. W składzie serum są też 
dodające objętości proteiny z groszku, wzmacniający skórę 
głowy kolagen roślinny, odżywiające i nawilżające ekstrakty 
z lnu i nasion chia, ekstrakt z kawy, który pobudza mikrokrą-
żenie, a także stymulujący wzrost włosów ekstrakt z chrzanu i 
ekstrakt z borówki, który nadaje zapach.  Yumi Serum Doda-
jące Objętości wcierka do włosów rzadkich i pozbawionych 
objętości, Yumi Serum Nawilżające do przesuszonej skóry i 
włosów, Yumi Serum Oczyszczające - Peeling enzymatycz-
ny do skóry głowy i Yumi Serum Stymulujące ograniczają-
ce wypadanie włosów. Ceny 24,99 zł/50 ml.

Nie tylko na wakacje
Na wakacyjne wyjazdy przydadzą się ekono-

miczne i praktyczne opakowania jak Skoncentro-
wane żele pod prysznic od Yves Rocher w małych 
butelkach o pojemności 100ml. Formuła jest tak 
wydajna, że jedna buteleczka starcza na 40 pryszni-
ców - tyle, co w przypadku 400ml tradycyjnego żelu 
pod prysznic! Do wyboru jest 8 kompozycji zapa-
chowych: Oliwka, Mango, Wanilia, Malina, Gra-
nat, Lawenda, Kwiat Lotosu. Uzupełnieniem linii 
jest skoncentrowany szampon-żel pod prysznic Monoi. Formuła łagodna dla skóry łatwo ulega 
biodegradacji. Dzięki nowemu zamknięciu buteleczek można kontrolować zużycie produktu - 
wystarczy ścisnąć butelkę, żeby uzyskać jedną dozę żelu, która w zupełności wystarczy na cały 
prysznic. Mała butelka została wykonana w 100% z plastiku z recyklingu.

Nie tylko na wakacje
Na wakacyjne wyjazdy 

przydadzą się ekonomiczne 
i praktyczne opakowania jak 
Skoncentrowane żele pod 
prysznic od Yves Rocher w 
małych butelkach o pojem-
ności 100ml. Formuła jest tak 
wydajna, że jedna buteleczka 
starcza na 40 pryszniców - ty-
le, co w przypadku 400ml tra-
dycyjnego żelu pod prysznic! 
Do wyboru jest 8 kompozycji 
zapachowych: Oliwka, Man-
go, Wanilia, Malina, Gra-
nat, Lawenda, Kwiat Loto-
su. Uzupełnieniem linii jest skoncentrowany szampon-żel pod prysznic Monoi. Formuła łagodna 
dla skóry łatwo ulega biodegradacji. Dzięki nowemu zamknięciu buteleczek można kontrolować 
zużycie produktu - wystarczy ścisnąć butelkę, żeby uzyskać jedną dozę żelu, która w zupełności 
wystarczy na cały prysznic. Mała butelka została wykonana w 100% z plastiku z recyklingu.
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Ponad połowa Polaków planuje spędzić tegoroczne wakacje poza domem. Jak wynika z 
badania aż 43% z nich zdecyduje się na urlop w kraju. Które miasta warto odwiedzić i 
dlaczego? Inspiracją mogą być największe polskie metropolie, a wśród nich szczególnie 
ciekawym miejscem na wakacyjny odpoczynek może być Poznań.

MAGDALENIA KOSTECKA
W tym badaniu, miedzy innymi, 

zapytano Polaków, z jakimi dźwię-
kami kojarzą im się największe pol-
skie miasta. Według respondentów 
najbardziej rozpoznawalnym dźwię-

kiem stolicy Wielkopolski okazał się 
komunikat „Zdejmij plecak”, któ-
ry można usłyszeć w komunikacji 
miejskiej. W badaniu dotyczącym 
ilościowej oceny dźwięków, ankie-

towani wskazali również typowe dla 
większych miast odgłosy, takie jak 
dźwięk zegara z koziołkami, odgło-
sy samolotów, okrzyki kibiców Le-
cha oraz wołanie „tej!”. Dodatkowo 

Poznań kojarzy się z muzyką popo-
wą i hip-hopową, ale także z muzyką 
chóralną i soft-rockiem.

Wyniki badania pozwoliły na 
wyłonienie listy nietuzinkowych 
miejsc, których często próżno szu-
kać w przewodnikach turystycz-
nych. Rozpoczął się już sezon wa-
kacyjny, warto więc przyjrzeć się 
ciekawym, choć mniej popularnym, 
atrakcjom, które oferuje Poznań.

Bajkowy Poznań
Wybierając się do Poznania war-

to postawić na nietypowy spacer 
szlakiem murali, graffiti i neonów. 
W stolicy Wielkopolski zobaczymy 
nie tylko wielkoformatowe murale 
stworzone przez międzynarodowej 
sławy artystów, ale także unikatowe 
graffiti malowane przez lokalnych 
twórców. 

Jednym z nich jest Kawu, po-
znański artysta, który od lat tworzy 
niesamowite dzieła sztuki ulicznej. 
Jego najnowsze graffiti znajduje się 
na rogu ulic Różanej i Żupańskiego 
i przedstawia bohatera filmu Shrek 
– Kota w Butach. Dzieło nawiązu-
je przede wszystkim do swojej lo-
kalizacji, ponieważ znajduje się na 
ścianie poznańskiej biblioteki miej-
skiej, a filmowy Kot w Butach zo-
stał przedstawiony z książką w łap-
kach. 

Kawu od lat inspiruje się znany-
mi postaciami z filmów animowa-
nych, do tej pory w mieście pojawi-
li się już bohaterowie „Zakochanego 
Kundla”, „Toy Story” oraz „Myszki 

Miki”. Wycieczka ulicami Poznania 
w poszukiwaniu bajkowych postaci 
może być doskonałym pretekstem 
do zwiedzenia miasta koziołków.

Ścieżka w koronach drzew
Kolejną nieoczywistą atrakcją 

Poznania jest ścieżka w koronach 
drzew, która znajduje się na skraju 
Jeziora Maltańskiego w okolicach 
Nowego Zoo. Drewniana ścieżka 
wybudowana została na wysokości 
13 metrów i mierzy około 250 me-
trów długości. Wstęp na kładkę jest 
darmowy i nie ma sztywnych godzin 
otwarcia, dlatego można korzystać z 
niej bez większych ograniczeń. 

Dodatkowo na ścieżce znajdzie-
my stoliki, które są świetnym miej-
scem na letni piknik ze znajomymi 
lub rodziną. Poznańska ścieżka w 
koronach drzew to drugie takie miej-
sce w Polsce, dlatego jest to pozycja 
obowiązkowa na wakacyjnej mapie 
stolicy Wielkopolski.

Jak brzmi Poznań?
Poznań to także gospodarz wie-

lu znanych letnich festiwali mu-
zycznych, wśród których najwięk-
szą popularnością cieszą się: Hip 
Hop Festival Poznań i Malta Gar-
den Festival. Miasto bardzo mocno 
związane jest z muzyką, zwłaszcza 
hip-hopem i muzyką rockową. Co 
ciekawe uczestnicy badania „Puls 
Miast” wskazali też na skojarzenia z 
muzyką chóralną – lato to dobry mo-
ment, aby wziąć udział w cyklicznie 
odbywających się Chóralnych Kon-
certach Kameralnych. 
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FELIETON 
– TAK  MYŚLĘ

Było to dokładnie w roku 
2010. Siedziałem z zaprzy-

jaźnionym Chorwatem w mi-
łych okolicznościach przyrody 
(nad brzegiem ciepłego mo-
rza i rozpoczynał się właśnie 
zachód Słońca) przy stole z 
chorwackimi potrawami (ry-
by, owoce morza, sałatki, a 
wszystko piekielnie smaczne) i 

Zazdroszczę 
Chorwatom…

dobrze schłodzoną śliwowicą domowej roboty. 
Było miło i z minuty na minutę robiło się milej.

- Tomas – Chorwat tak wymawiał moje imię 
– jak ja wam zazdroszczę. Polacy to mądrzy lu-
dzie. Jesteście w Unii, rozwijacie się, idziecie do 
przodu. Przed wami tylko lepsze jutro. Jeste-

wydarzeniach, wiele rodzin do dzisiaj opłakuje 
tych, którzy wówczas zginęli.

Czyli tak niedawno Chorwaci przelewali 
krew, a w 2013 roku wstępując do Unii Euro-
pejskiej z tego wszystkiego, o co walczyli, do-
browolnie zrezygnowali? Tamte ofiary były na 
darmo? Tamto cierpienie było niepotrzebne, 
tamta krew nie wiadomo po co została przela-
na? Przecież to absurd. Chorwacja po to robiła 
to wszystko, by właśnie zostać członkiem Unii 
Europejskiej, by tamten koszmar wojny nigdy 
już nie powrócił. By mogli żyć lepiej, by mogli 
wierzyć w przyszłość. I żaden, nawet najbar-
dziej gorliwy propagandzista TVP Info tego dnie 
zmieni. Żaden Ziobro, czy Kowalski, a nawet Su-
ski tego nie zmieni. Bo taka jest prawda.

Przystąpienie 1 stycznia 2023 roku Chor-
wacji do strefy euro oznacza rezygnację z kuny 
wprowadzonej jakże niedawno, ale nie oznacza 
krachu gospodarczego, kraju w ruinie, zapaści 

ście dla nas przykładem jak powinno funkcjo-
nować państwo, jacy powinni być ludzie. Ech, 
jak ja wam zazdroszczę… A tutaj, no widzisz 
jak jest. Biednie, tak jakoś nijako. Niby ładnie, 
ciepłe morze, ciepły wiatr i chłodna śliwowica, 
ładne dziewczyny, ale czegoś brakuje. Czego? 
Perspektywy. Nadziei. Wiary, że może być le-
piej, mądrzej… Że doczekam lepszych czasów. 
Tomas, bardzo cię lubię, ale jeszcze bardziej ci 
zazdroszczę.

Tamten wieczór pamiętam jakby to było 
wczoraj. On smutny, jakiś taki rozbity, niewie-
rzący, a ja dumny, pełen optymizmu. I go pocie-
szałem. Mówiłem, „nie martw się, dacie radę, 
będzie OK”. A kto dzisiaj mnie pocieszy?

Od tamtej rozmowy minęło trzynaście lat. 
Niby niewiele, ale Chorwacja tego okresu nie 
zmarnowała, my przeciwnie – z tego osiem lat 
to rządy w Polsce wybranej demokratycznie 
Zjednoczonej Prawicy. Chorwacja przyspieszy-
ła, poszła do przodu, zrealizowała swoje ma-
rzenia, my nawet nie staliśmy w miejscu, tylko 
się cofaliśmy.

I dzisiaj już – niestety – nie ma nam czego 
zazdrościć Zrinko.

Chorwacja od 1 lipca 2013 roku jest człon-
kiem Unii Europejskiej, od 1 stycznia 2023 ro-
ku walutą obowiązującą w tym kraju jest euro. 
Pozazdrościć.

Polska propaganda rządowa z Chorwa-
cji zrobiła sobie dobry przykład, by udowod-
nić kompletnie zwariowaną tezę, że stając się 
członkiem Unii Europejskiej traci się suweren-
ność, podmiotowość, niezależność, tożsamość 
narodową. A po przyjęciu euro traci się to 
wszystko do kwadratu.

A jaka jest prawda. Zupełnie inna. Chorwa-
cja w 1991 roku proklamowała niepodległość, 
wtedy to rozpoczęła się krwawa wojna z Serbią. 
O co? Właśnie o suwerenność, tożsamość naro-
dową, samostanowienie, język chorwacki włas-
ną walutę (kunę wprowadzono 30 maja 1994 
roku). O to wszystko Chorwaci musieli walczyć z 
bronią w ręku. Musieli przelewać krew, ginąć… 
W Chorwacji ciągle żywa jest pamięć o tych 

gospodarczej, jak chcieliby kłamcy z PiS-u. By-
łem, widziałem, sprawdziłem. Fakt, niektóre 
ceny w porównaniu do zeszłego roku poszły w 
górę, ale czy w Polsce nie poszły?. Ceny pod-
stawowych produktów w marketach są takie 
jak w naszych sklepach, a litr oleju napędowe-
go (Chorwaci mają szczęście, nie wyhodowali 
sobie takiego Obajtka) kosztuje 1,3 euro, czyli 
licząc po kursie 1 euro to 4,5 złotego, tam ta 
cena wynosi 5,85 zł. Drożyzna jest na straga-
nach z owocami (ale kto każe tam kupować) i 
w restauracjach. Za drugie danie (ryba Dora-
da zajmująca prawie cały talerz), ziemniaki z 
super doprawionym szpinakiem trzeba zapła-
cić około 15 euro (67,50 zł). A co, w polskiej re-
stauracji mniej?

Propagandziści TVP Info i podobni mogą się 
napinać, ale rzeczywistości i tak nie zmienią. Od 
mojej pamiętnej rozmowy z zaprzyjaźnionym 
Chorwatem minęło 13 lat. Oni przepracowa-
li ten czas, przyłożyli się, nakreślili sobie plan i 
go zrealizowali. My odwrotnie – bezpowrotnie 
straciliśmy ostatnie 8 lat rządów Zjednoczonej 
Prawicy na wojnę z Unią, kłócenie się, wzajem-
ne poniżanie, okradanie państwa, niszczenie 
inaczej myślących, walenie pałką teleskopową 
strajkujących kobiet, zaostrzanie przepisów an-
tyaborcyjnych, sparaliżowanie sądownictwa, i 
tak dalej, i tak dalej.

Chorwacja straciła tożsamość narodową? 
Jasne, to dlaczego wszędzie widać chorwackie 
flagi, chorwacka charakterystyczna szachowni-
cę (na pamiątkach, magnesach na lodówkę, na 
sklepowych ladach), to dlaczego jak chorwac-
cy piłkarze grali z Hiszpanią w finale Ligii Naro-
dów, to co drugi Chorwat paradował w koszulce 
Luca Modrica. Przypadkowo?  

Można więc opowiadać bajki w TVP Info, 
wypisywać bzdury na internetowych porta-
lach, można z kłamstwa robić prawdę obja-
wioną, ale Chorwaci maja to w d…. Są mądrzy, 
robią swoje i walczą każdego dnia o swoją 
przyszłość.

Dlatego dzisiaj ja zazdroszczę Chorwa-
tom…

TOMASZ MAŃKOWSKI 

MUZYKA

Tailgunner–„Guns for Hire” (2023)
Moda na 

kopio-
wanie gigan-
tów starego 
heavy metalu 
trwa w naj-
lepsze. ,,Guns 
for Hire” to 
album, któ-
ry odnawia 
sprawdzone  
pomysły  na 
scenie meta-
lowej. Młody Brytyjski zespół Tailgunner 
(nazwa zaczerpnięta z tytułu piosenki  Iron 
Maiden) na swoim debiucie  udowadnia 
swoje umiejętności i talent w takiej  mu-
zyce.

”Guns for Hire” z pewnością zachwyci 
fanów rocka i metalu swoim dynamicznym 
brzmieniem, doskonałymi aranżacjami i po-
tężnymi wokalami, zgrabnie miksując wpływy 
takich weteranów  sceny jak wspomniany Iron 
Maiden, Saxon czy Judas Priest. 

Jednym z najbardziej zauważalnych ele-
mentów tego albumu jest energia, która uno-
si się przez całą  długość jego trwania. Każda 
piosenka emanuje  pełnym   zaangażowaniem 
muzyków.  Szybkie i melodyjne riffy gitarowe 

w połączeniu z dynamiczną pracą perkusisty 
tworzą bezkompromisowy i uzależniający słu-
chacza dźwięk. 

Kolejnym mocnym punktem tej płyty jest 
wokalista. Jego ekspresyjny głos świetnie pa-
suje do charakteru muzyki, a także pozwala na 
wyrażenie szerokiej gamy emocji. Słychać w 
nim autentyczną pasję, co tylko dodaje wiary-
godności całemu albumowi.

„Guns for Hire” posiada bardzo  solidną 
produkcję, która pozwala na pełne wykorzy-
stanie potencjału  i instrumentalnych talentów 
Brytyjczyków . Czyste brzmienie  i  świetne 
partie wokalne nadają albumowi profesjonal-
nego charakteru.

„Guns for Hire” to imponujący debiut, 
który zwiastuje  świetlaną przyszłość na  sce-
nie ciężkiego grania. Energiczne brzmienie, 
poruszające teksty i charyzmatyczny woka-
lista sprawiają, że płyta zasługuje na uwagę 
słuchaczy na co najmniej kilka przesłuchań 
. Ekipa Tailgunner udowadnia, że są gotowi 
do podjęcia wyzwania i zdobycia swojego 
miejsca w historii muzyki heavy metalowej, 
na razie są na początku drogi, ale trzymam za 
nich kciuki. 

Gorąco polecam tę płytę wszystkim fanom 
gatunku! (8/10)

KUBA „THORN” MALENDOWSKI

Szlakiem masonów 
w Czechach
Tajemnice otaczające loże wolnomu-
larskie budzą wielkie emocje. Od-
wiedźmy w okresie urlopowym – to 
niedaleko, a więc i koszty podróży 
nie są wysokie - miejsca w Czechach, 
które były w przeszłości lub są nadal 
ściśle związane z masonerią wciąż 
wzbudzającą rozmaite emocje. 

Najsłynniejsze zabytki Pragi
W roku 1312 na polecenie papieża został 

rozwiązany zakon templariuszy. Jego członko-
wie zaczęli wówczas zakładać cechy murarzy 
i kamieniarzy, zachowali swe rytuały i tajem-
nice i stali się łącznikami między dawnymi i 
współczesnymi masonami. 

Za panowania króla Wacława I. osiedlili 
się w Pradze i na Morawach. Rozpoznawali 
się po specyficznym sposobie pozdrawiania 
się. Dzielili się na uczniów, czeladników i mi-
strzów. Do najsłynniejszych dzieł masońskich 
budowniczych w Pradze należy Kościół Naj-
świętszej Marii Panny przed Tynem, Brama 
Prochowa czy pałacyk letni królowej Anny.

Ogród wolnomularski w Lednicy
W parku pałacowym w Lednicy na połu-

dniowych Morawach, obok najchętniej odwie-
dzanych przez turystów miejsc, między inny-
mi palmiarni, minaretu, akweduktu i innych, 
znajduje się dawno zapomniany ogród wol-
nomularski. Zbudowany został według kom-
pozycji barokowej: drzewa i kwiaty tworzyły 
wzory geometryczne. Pośrodku stała słonecz-
na świątynia. Do symboliki wolnomularskiej 
nawiązywały także posadzone w krąg drzewa 
i kręte ścieżki. Z dawnego piękna tego miejsca 
pozostały tylko prastare kasztany. Gdy raz do 
roku zakwitają, zapomniany ogród pięknieje. 

Tajemnicza loża na zamku Zbiroh
Salonik wolnomularski znajdziemy na za-

mku Zbiroh. Tutejsza loża masońska działała 
głównie w latach 1912–1926, gdy Alfons Mu-
cha malował na zamku swą wyjątkową Epo-

peję Słowiańską. Słynny malarz był wolno-
mularzem i podczas jego pobytu na Zbirohu 
odbywały się tam spotkania członków loży. 

Rytualne fartuchy masońskie 
w pałacu Kynžvart

Zwiedzając pałac Kynžvart zajrzymy do 
gabinetu osobliwości księcia Metternicha. Nie 
znosił on masonów, ich poglądy uważał za po-
dejrzane i nie utrzymywał z nimi kontaktów, 
ale zarówno jego ojciec, jak i syn byli człon-
kami loży masońskiej. 

W gabinecie zobaczymy obrzędowe fartu-
chy i inne rytualne przedmioty wolnomular-
skie. W roku 2002 w pałacu odbyło się spot-
kanie loży masońskiej. 
Mistyczny salonik we Vranovie nad Dyją
Ślady masońskie znajdziemy także w pałacu 

Vranov. Salon wolnomularski powstał tu na po-
czątku XIX wieku z inicjatywy hrabiego Stani-
sława Mniszka, aktywnego członka polskiej loży. 
Dekoracja sali, nie spotykana w żadnym innym 
morawskim pałacu, nawiązuje do spirytualnej al-
chemii, ezoteryzmu i rytuałów masońskich. 

Instytut szkoleniowy w pałacu Kunín
W pałacu w Kunínie żyła na przełomie 

XVIII i XIX wieku hrabianka Marie Walburga 
z Waldburg-Zeilu (1762–1828), dobrze znana 
wśród brneńskich masonów. Dzięki nim zało-
żyła w pałacu jeden z najnowocześniejszych w 
środkowej Europie instytutów szkoleniowych. 
Jego najsłynniejszym uczniem był późniejszy 
historyk František Palacký. 

Muzeum tajnych towarzystw 
w mieście Loket

Miasto Loket, leżące na zachodzie Czech 
nad rzeką Ohrzą, szczyci się pięknym ryn-
kiem z barokową kolumną Najświętszej Trój-
cy i zabytkowymi domami mieszczańskimi, 
średniowiecznym zamkiem i kilkoma muze-
ami. Jedno z nich jest poświęcone tajnym to-
warzystwom, szczególnie masonom. Warto je 
odwiedzić, aby zapoznać się z historią wol-
nomularstwa, poznać rytuały i tajemnice ma-
sońskie.  (red)

TURYSTYKA

Zbiroh  FOT. ͵ BEARFOTOS

Kynžvart  FOT. ͵ JAN PASLER
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15 maja 2022 roku minęło 20 lat od dnia wydania pierwszego numeru „Twojego TYGODNIA WIELKOPOLSKIEGO”. 

W tym czasie ukazało się na naszych łamach sporo tekstów, które – jak nam się wydaje – warto przypomnieć.

JUBILEUSZ TTWJUBILEUSZ TTW

„Nie lubię być samotnym…”
Rozmowa z JANEM JANKOWSKIM, aktorem teatralnym, filmowym 
i telewizyjnym

- W sztuce Grzegorza Chrap-
kiewicza, przy boku Hanny Śle-
szyńskiej, świetnie zagrał pan 
rolę zakochanego od 30 lat w 
wybitnej śpiewaczce tytułowego 
akompaniatora. Na scenie jeste-
ście tylko oboje. Jak się pracuje 
z taką kobietą jak Hanna Śle-
szyńska? 

- Często pracuję z kobietami, 
więc nie jest to nic nadzwyczajne-
go, ale z Hanią się przyjaźnimy. To 
cudowna kobieta i dla mnie wielka 
przyjemność gry z nią. Ja general-
nie, jak decyduję się na jakąś rolę 
w teatrze, cenię sobie bardzo, żeby 
to była miła i przyjemna praca, więc 
w tym przypadku spotkało mnie 
prawdziwe szczęście, że mogłem 
stanąć obok Hani, która zgodziła 
się zagrać z reżyserem Grzegorzem 
Chrapkiewiczem. Praca nad spekta-
klem sama w sobie była ciężka ze 
względu na materiał, ale gra w mi-
łej kompanii to sama przyjemność. 

- Niedawno z Hanną Śleszyń-
ską rozmawiałam o mężczyznach. 
Z panem chciałabym pomówić o 
kobietach. Tak sobie po babsku 
wydumałam, żeby spełnić tym 
wywiadem marzenie kobiet, któ-
re znają pana z ról nie tylko tea-
tralnych. W jednej ze scen serialu 
„Na Wspólnej” bohater, którego 
pan gra, mówi, że interesuje go 
kobieta z klasą. Jaka jest kobie-
ta z klasą?

- Pewnie dla Mieczysława Bu-
rzyńskiego oznacza co innego niż 
dla mnie osobiście. On jest specy-
ficznym człowiekiem, tak sobie go 

wymyśliłem i tak go buduję, że jest 
zdecydowanie inny niż ja. Otacza 
się troszkę innymi kobietami, może 
prostymi, może bardziej prostoli-
nijnymi, a żona Jerzego jest dla nie-
go kobietą z klasą, bo bardzo mu się 
podoba fizycznie. Ale przy tym jest 
to kobieta, która używa trochę in-
nych słów i inaczej kleci zdania niż 
jego partnerki. Jest kobietą bizne-
su, operatywną, mądrą, mądrzejszą 
od niego. Mieczysław jest prostym 
człowiekiem i prostym biznesme-
nem, widzi właściwie tylko czarne 
i białe, w związku z tym nietrudno 
mu zaimponować klasą. 

- Jaka w takim razie jest ko-
bieta z klasą według Jana Jan-
kowskiego? 

- Dla mnie postrzeganie kobie-
ty z klasą jest troszeczkę zbliżone 
do tego, co mówi Mieczysław, ale 
ja wiem, że kobiet z klasą jest du-
żo. Człowiek mojego pokroju obra-
ca się w większości wśród kobiet 
z klasą właśnie. Moje koleżanki i 
przyjaciółki z pracy też nazwałbym 
kobietami z klasą. One są bardzo 
kobiece, przy tym wspaniale wyko-
nują swój zawód, potrafią mieć do 
siebie dystans, a to dużo. Nie biorą 
siebie całkiem na serio, ponieważ 
wiedzą, w jakiej materii pracują. 
Klasa nie jest tylko wartością jak 
u Mieczysława, że bizneswoman 
ma pieniądze i mówi konkretnie. 
To jest tak zwany całokształt, który 
można ocenić, jak się bliżej kobietę 
pozna. Dla niego to powierzchow-
ność, ja się nie ekscytuję zewnętrz-
nością. W kobiecie zakochuję się po 

dłuższym poznaniu, kiedy wiem, 
jak rozmawia ze mną, jak prowadzi 
dialog, jaką grę, na jakim poziomie 
i jak bardzo jest wyrafinowana. 

- A więc ciągle ważna jest 
gra. 

- Gra w dobrym sensie, bo prze-
cież wiadomo, że związek kobie-
ty i mężczyzny to rodzaj gry, roz-
wiązywania śmiesznych zagadek i 
krzyżówek życiowych. Rodząc się, 
od razu jesteśmy w nią wtłoczeni, 
dlatego musimy się w odpowiedni 
sposób i w odpowiednim miejscu 
zachować. I albo ktoś uczy się te-
go dosyć szybko, albo potem dziwi 
się, że jest niedouczony. 

- Najważniejsza kobieta w pa-
na życiu, to…? 

- Moja mama. Do dziś jestem w 
niej zakochany, a ona jest cudowna. 
Nie widzę w niej wad. Wychowała 
mnie zgodnie z wartościami, które 
sprawdzają się w życiu. To, że je-
stem aktorem, też jej zawdzięczam. 
Dla wielu matek nie jest to łatwa 
decyzja, by dziecku – szczególnie z 
małych miast – pozwolić iść (Jan Jan-
kowski pochodzi ze Zduńskiej Woli 
– dop. red.) do życia w show biznesie, 
które – jak wiadomo – jest różne. W 
związku z tym nie są to łatwe decyzje. 
Mama zawierzyła mojemu wielkie-
mu pragnieniu, widziała je i pozwo-
liła je zrealizować. Myślę, że dosyć 
wcześnie była ze mnie dumna, bo w 
zawodowym teatrze wystąpiłem już 
po pierwszym roku studiów. Miała 
więc namacalny dowód, że się nie po-
myliłem i ona także, pozwalając mi 
zdawać do szkoły teatralnej.

- Nie mogę nie zapytać, czego 
– w kontaktach z kobietami, które 
dziś są inne niż 30 lat temu – na-
uczy pan swoich synów? 

- Rzeczywiście, dziś kobiety są 
inne niż 30 lat temu. Myślę, że jest 
coś takiego, jak kanon wiedzy na 
temat kobiet. Moi chłopcy przede 
wszystkim obserwują tatę. Ja im ni-
czego nie każę i nie zabraniam, ale 
mam nadzieję, że daję dobry przy-
kład. Oczywiście, fakt, że rozwiod-

łem się z ich mamą, nie jest naj-
lepszym argumentem, ale z drugiej 
strony relacje, jakie są teraz między 
mną, a moją byłą żoną, dają też ja-
kiś rodzaj nauki. Bo są sytuacje, 
kiedy ludzie ze sobą się nie doga-
dują i nie mogą być razem, ale bez 
problemów mogą dogadywać się w 
sprawie ich wspólnych dzieci. 

- Mówiliśmy o pana bohate-
rze serialowym, o panu samym. 
Chciałabym zapytać o mężczy-
znę ze spektaklu „Akompania-
tor”, który po 30 latach mówi 
swojej wybrance, że ją kocha. Czy 
to nie jest totalna fikcja? 

- Ja myślę, że takie miłości jed-
nak się zdarzają. Ten człowiek, 
Leon, jest nieśmiały. Trudno po-
wiedzieć, jak wyglądało jego wy-
chowanie. Zastanawialiśmy się 
wspólnie, czy on ma po kolei w 
głowie, ale to mógł być całkiem 
normalny człowiek, który nie radził 
sobie z nieśmiałością przez tyle lat 
i ona zapędziła go w jakiś kozi róg. 
Życie fikcją, w wymyślonym świe-
cie, jest dla niego wspaniałe. Fakt, 
że na końcu mówi: „Pani jest dla 
mnie zbyt dosłowna”, świadczy o 
tym, że te jego wyobraźnie, uroje-
nia są dla niego dużo lepszym azy-
lem niż namacalna rzeczywistość. 
To jego życie w fikcyjnej rzeczy-
wistości jest dla niego dobre i on 
się w tym dobrze czuje. 

- W jednej ze swoich ról mówi 
pan, że kobietę można podziwiać 
jak dzieło sztuki. Ale po co tak na-
prawdę potrzebna jest mężczyź-
nie kobieta? 

- (śmiech) Ja nie wyobrażam 
sobie życia bez kobiety. Rzeczywi-
ście, można ją podziwiać, ale tak 
jak wcześniej mówiłem, u mnie 
nie polega to tylko na oglądaniu 
zewnętrznych walorów. Liczy się 
to, jakim jest człowiekiem, co ma 
w środku, jak można z nią pomil-
czeć.

- Nie będziemy traktować 
kobiet pomnikowo, powiedzmy 
więc, co w nich irytuje? 

- Też bardzo dużo. Czasami iry-
tuje nadmiar naiwności, opiekuń-
czości, nadmiar w ogóle. Wszyst-
kie kobiety kochamy za to, że są 
głupiutkie, naiwne, że się nami 
zaczynają opiekować jak matki, 
ale jeżeli jest tego w nadmiarze, 
to może to być irytujące. Kobieta 
z klasą potrafi to wypośrodkować. 
Umie, wie, w którym miejscu jest 
granica, po przekroczeniu której 
może następować irytacja i coś, co 
u mężczyzny powoduje, że zaczy-
na się rozglądać. 

- Czy marzył pan o zagraniu 
z jakąś kobietą? 

- Nigdy nie miałem marzeń, 
jeśli chodzi o granie. Nie miałem 
żadnych marzeń, bo ja po prostu 
lubię grać. Nie marzyłem, żeby za-
grać Hamleta, przeżyć jakąś wiel-
ką miłość na ekranie czy w teatrze. 
Lubię grać, a jeśli zdarzają się ta-
kie duety, jak na przykład Janusz 
Gajos w „Ławeczce” z Joasią Żół-
kowską, jak ja gram z Hanią, to 
jest jakaś chemia, bo się doskona-
le rozumiemy. Gramy też w Syre-
nie przedstawienie „Pieniądze nie 
śmierdzą”. Nigdy nie zastanawia-
łem się, czy ten duet jest jakiś wy-
jątkowy. Ważne jest dla mnie do-
bre aktorstwo. 

- O aktorstwie mówi pan jak 
o największej miłości. Bywa pan 
zakochany? 

- Tak, myślę, że tak. Człowiek 
wtedy głupieje, ale to jest cudow-
ne, tak głupieć. Ja generalnie je-
stem głupi, mam tego w nadmia-
rze i bardzo dobrze się z tym czuję. 
Pielęgnuję tę swoją głupotę, chcę 
zostać do końca życia głupi i na-
iwny jak dziecko. 

- Czego życzyłby pan kobie-
tom? 

- Życzenie dla kobiet jest jed-
no podstawowe: żeby przez ży-
cie szły z takim partnerem, który 
dla nich jest kochankiem, mężem, 
opiekunem, wielkim wspaniałym 
oparciem i przyjacielem. Dlatego 
powiedziałem na końcu „przyja-
cielem”, bo na końcu ten przyjaciel 
jest bardzo ważny. Kiedy powoli 
zbieramy się do „piórnika”, do-
brze mieć obok siebie przyjaciela, 
nie kobietę-partnerkę, ale właśnie 
przyjaciela. Już mimo tego że nie 
jesteśmy dla siebie tak atrakcyjni, 
może wiele rzeczy zapominamy, 
ale przyjaźń w takich sytuacjach 
jest nieoceniona. Dla mnie przy-
jaźnie są bardzo ważne. Nie tylko 
w związku między mężczyzną i 
kobietą, ale generalnie. Są rzeczy, 
których się boję, ale najbardziej sa-
motności. Być samemu lubię, ale 
nie lubię być samotnym. Mam wie-
lu przyjaciół, z którymi nie spoty-
kam się latami, ale wiem, że oni są 
i jak się spotkamy, to tak jak byśmy 
się widzieli wczoraj. To jest dla 
mnie ważne, że nie jestem samot-
ny. Dlatego kobietom życzę, żeby 
nie były samotne. Często w związ-
kach jako mąż i żona jesteśmy sa-
motni. Życzę więc kobietom, żeby 
nigdy nie były samotne.

Rozmawiała HANNA KAUP
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Ten numer „TTW” ukazał się 12 października 2011 roku.
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ZAPRASZAMY

Grzegorz Wojtera – 3 razy niewinny (4)

Biegła nie taka… biegła

Pierwszym była samorządowa kampania 
wyborcza, w której opozycja próbowała 

wykazać jakim to kiepskim gospodarzem jest 
Grzegorz Wojtera, jak nierozumnie szasta pub-
licznymi pieniędzmi, jak naraża gminne fun-
dusze na „straty ogromnej wartości”. Ta nega-
tywna kampania w 2014 roku niespecjalnie się 
udała, dotychczasowy wójt wygrał ze swoim 
kontrkandydatem naprawdę dużą różnicą gło-
sów. Nie udało się pokonać Grzegorza Wojtery 
w wyborach w sposób cywilizowany, uczciwy 
i demokratyczny, to znalazł się inny sposób 
– donosy zaadresowane na adres Centralnego 
Biura Antykorupcyjnego. To było nieszczę-
ście numer 2. Kolejne – funkcjonariusze CBA 

nie wpadli na to, że może to być kolejny etap 
kampanii wyborczej i owych donosów nie 
wyrzucili do kosza. Mamy więc nieszczęście 
numer trzy. Prokurator kontynuował sprawę 
– nieszczęście numer cztery. I powołał – to 
nieszczęście numer pięć co najmniej do kwa-
dratu – biegłą sądową, która okazała się nie 
tak bardzo… biegłą w kwestiach, które miała 
zbadać i o których miała wydać kompetentną, 
profesjonalną i rzetelną opinię. W tej powo-
dzi nieszczęść pojawiło się na końcu szczęście 
– niezależny i niezawisły Sąd, który po wie-
lomiesięcznej rozprawie i wnikliwym zapo-
znaniu się ze wszelkimi aspektami tej sprawy 
wydał wyrok – trzykrotnie NIEWINNY.

W sprawie – przypomnijmy - przesłuchano 
57 świadków i biegłą. Odbyło się 10 rozpraw. 
Śledztwo rozpoczęło się w styczniu 2019 ro-
ku, a w czerwcu 2021 roku postawiono Grze-
gorzowi Wojterze zarzuty. W postępowaniu 
przygotowawczym Wójt został dwukrotnie 
przesłuchany w charakterze podejrzanego, 
każde z przesłuchań trwało około 8 godzin. 
Pierwsza rozprawa odbyła się w grudniu 2021 
i po prawie dwóch latach zakończyła się 29 
marca 2023 wyrokiem uniewinniającym wój-
ta Suchego Lasu w zakresie każdego z trzech 
zarzutów.

Grzegorzowi Wojterze zarzucano niego-
spodarność i narażenie gminy na stratę około 
13 milionów złotych w związku z powstaniem 
przy ulicy Konwaliowej w Suchym Lesie bu-
dynku filii Szkoły Podstawowej, wybudowa-
nie Parku Wodnego Octopus na prywatnym 
gruncie (zdaniem prokuratury, gmina poniosła 
w związku z tym szkodę w wysokości około 
4,5 mln zł), podpisanie niekorzystnej umowy 
dzierżawy w 2010 roku działki pod parking w 
Biedrusku (tutaj stratę Gminy prokurator wy-
cenił na podstawie opinii biegłej na 0,5 mln 
złotych). Z powodu tych zarzutów Grzegorz 
Wojtera – wójt gminy Suchy Las, przez pięć 
lat najpierw w Centralnym Biurze Antykorup-
cyjnym, potem w prokuraturze, a na końcu w 
sali sądowej tłumaczył się z tego, że w gminie 
powstała… szkoła, pływalnia i parking. 

Akt oskarżenia oparty był na opinii bie-
głej sądowej Sądu Okręgowego w Szczecinie 
– Pani K.K. (nazwisko i imię do wiadomości 
Redakcji – których to danych nie ma potrzeby 
ujawniać, bo nie jest to, niestety, tekst o wzor-
cowej pracy biegłej sądowej).

Ale… wracając do tematu. Opinie i roz-
strzygnięcia Pani K.K. zostały przez Prokura-
turę przyjęte bezkrytycznie i sporządzono na 
tej podstawie akt oskarżenia. Grzegorz Woj-
tera już na pierwszej rozprawie, która odbyła 
się 23 grudnia 2021 roku, przez około 8 godzin 
miał szansę ustosunkować się przed Sądem do 
opinii i wniosków biegłej (jak się okazało – nie 
takiej… biegłej). I już po tej pierwszej rozpra-
wie zainteresowanie mediów tym procesem 
zmalało nieomal do zera (tylko przedstawiciel 
Redakcji „Twojego TYGODNIA WIELKO-
POLSKIEGO” przysłuchiwał się wszystkim 
dziesięciu rozprawom). Dlaczego media stra-
ciły zainteresowanie? Bo wójt już na pierw-
szej rozprawie rozprawił się merytorycznie z 
opiniami Pani K.K.

Proces sądowy to poważna rzecz, a więc 
mimo to zgodnie z harmonogramem na na-
stępnych rozprawach przesłuchiwano kolej-
nych świadków. W drugiej połowie procesu 
na sali sądowej pojawiła się biegła, która zło-
żyła obszerne zeznania. Niespójne i momen-
tami nielogiczne, pytana o szczegóły przez 
obronę gubiła się w faktach i interpretacjach, 
przyznawała „na tym się nie znam”, „tego nie 
brałam pod uwagę”, „o tym nie wiedziałam”, 
„tego nie jestem pewna”.

Po tym pierwszym przesłuchaniu Sąd za-
proponował, by Pani K.K. zapoznała się z 
protokołem pierwszej rozprawy (gdy wójt 
merytorycznie ustosunkowywał się do zarzu-
tów z aktu oskarżenia opartych na opinii bie-
głej) i podjęła decyzję, czy podtrzymuje swo-
ją pierwotną opinię, czy może zechce w niej 
coś zmienić po lekturze wyjaśnień Grzegorza 

Najczęściej nieszczęścia chodzą parami. W tym przypadku – niestety 
– było jeszcze gorzej. W tym przypadku, czyli w śledztwie oraz procesie 
wójta Gminy Suchy Las – Grzegorza Wojtery, który 29 marca 2023 roku 
zakończył się przed Sądem Okręgowym w Poznaniu uniewinnieniem wój-
ta od wszystkich trzech zarzucanych mu czynów. Było gorzej, bo tych 
nieszczęść było całe „stado”.

Dokończenie na stronie 10

FOT. ͵ TOMASZ MAŃKOWSKI
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SUCHY LAS GMINĄ PREMII I. ETAPU
ZAPRASZAMY DO STREF KIBICA! 

TRASA PRZEJAZDU
Suchy Las, ulice: Sucholeska, Bogusławskiego, Alejowa, Meteorytowa

Morasko
Radojewo
Biedrusko, ulice: Poznańska, I Maja, Wolności

SUCHY LAS
TEREN PARKINGU PRZY KOŚCIELE

ATRAKCJE:
telebim z transmisją wyścigu, didżej,
stoisko Promocji Gminy z gadżetami dla kibiców, 
stoisko Chludowian, stoisko KGW GolęczeWianki 
z poczęstunkiem, food truck, lody, malowanie buziek, 
konkursy i pokazy akrobacji rowerowych 

8.30 - 13.30  –  akcja poboru krwi HDK PCK Błękitna 
Kropelka

11.00 –  rozpoczęcie zabawy – na scenie gra didżej, 
zapisy na konkursy  

11.15 – pokazy akrobacji rowerowych  
11.30 –  próba animacji „Żywy rower”; rozpoczęcie 

współzawodnictwa konkursowego 
12.00 – wejście na scenę – goście specjalni
12.36 – peleton na PREMII LOTNEJ

(ul. Bogusławskiego)
12.38 – peleton na PREMII GÓRSKIEJ 

(ul. Alejowa)
12.51 – przejazd kolarzy przez Biedrusko
13.00  – dalsza zabawa i konkursy 
13.15  – pokazy akrobacji rowerowych 
14.00  – zakończenie imprezy 

BIEDRUSKO
BOISKO PRZY ZESPOLE SZKÓŁ

ATRAKCJE:
didżej, stoisko Zarządu Osiedla 
Biedrusko z gadżetami dla kibiców, 
stoisko KGW Zielątkowo 

“
Pieczona Pyra” 

z poczęstunkiem, pojazdy wojskowe i stoisko 
promocyjne WP, malowanie buziek, miasteczko gier 
i zabaw –„zwariowany rower”

11.00  –  rozpoczęcie zabawy z didżejem, 
otwarcie strefy gier i zabaw

12.00  – goście strefy
12.36 – peleton na PREMII LOTNEJ

(ul. Bogusławskiego)
12.38 – peleton na PREMII GÓRSKIEJ 

(ul. Alejowa)
12.51  – przejazd kolarzy przez Biedrusko
13.00 – dalsza zabawa i konkursy
14.00  – zakończenie imprezy 

    UWAGA! RUCH NA CZAS PRZEJAZDU BĘDZIE WSTRZYMANY W GODZ. OK. 11.40 ҄ 13.00.

W czasie zamknięcia ulic autobusy na liniach: 901,902,904,905 nie będą kursowały. Szczegóły na suchylas.pl i ztm.poznan.pl

SUCHY LAS

RADOJEWO

MORASKO

BIEDRUSKO

• udekoruj swój dom z okazji Tour de Pologne • pochwal się swoim strojem kibica 

• podziel się swoimi wrażeniami z przejazdu kolarzy przez gminę Suchy Las! 
WYBIERZEMY NAJCIEKAWSZE WASZE PROPOZYCJE I NAGRODZIMY. 

UWAGA!  MAMY DLA WAS KONKURSY
ŻR
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Szczegóły na www.facebook.com/GminaSuchyLas
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Harmonogram wydarzeń CKiBP
nazwa data miejsce
Wakacje z Szymborską
konkurs fotograficzny 1.07-3.09.2023 r. Szczegóły na: www.facebook.com/

CKiBP
Tydzień z nauką
półkolonie z Fundacją 1 Uniwersytet

31.07-4.08 i 7-11.08,
godz. 8:00-16:00 CKiBP Suchy Las

Szycie szmacianych lalek 8, 9, 11, 16 i 18.08.2023 r., 
godz. 12:00-14:00

Stary Bar w Chludowie
zapisy: 880379007

IX Chludowskie Spotkania z Folklorem
Poznaj Słowację, koncert

12.08.2023 r., 
godz. 17:00

CKiBP Suchy Las, sala 
widowiskowa, wstęp wolny

Plener malarski 22, 23 i 25.08.2023 r., 
godz. 12:00-14:00

Stary Bar w Chludowie
zapisy: 880379007

Włoskie wakacje
kino plenerowe

2.09.2023 r., 
godz. 20:00

Stary Bar w Chludowie
wstęp wolny

Zapisy na zajęcia edu-art 18.09.2023 r., szczegóły: www.osrodekkultury.pl
Piotr Bałtroczyk
stand up

18.09.2023 r., 
godz. 19:00 

CKiBP Suchy Las, sala 
widowiskowa, bilety: 100/70 zł

Piotr Bukartyk z zespołem Ajagore
koncert

7.10.2023 r., 
godz. 19:00

CKiBP Suchy Las, sala 
widowiskowa, bilety: 100/70 zł

WIĘCEJ INFORMACJI:
www.osrodekkultury.pl www.facebook.pl/CKiBP

Zastrzegamy prawo zmian w programie

Kino plenerowe
2 września o godz. 20:00 zapraszamy do Starego Baru w Chludowie na seans kina plene-

rowego. 
Dzięki filmowi Włoskie wakacje, razem przenieśmy się do willi w malowniczej toskańskiej 

wiosce, w której poznamy Roberta oraz jego syna Jacka. Panowie, mimo sporadycznych kon-
taktów, mają wspólny cel, jakim jest sprzedaż domu. Obaj chcą jak najszybciej załatwić spra-
wę, podpisać odpowiednie papiery i wrócić do swojego londyńskiego życia. 

Wszystko jednak komplikuje się, gdy na miejscu zamiast pięknego domu, który zapamiętali, 
zastają kompletną ruinę. Robert i Jack będą musieli spędzić razem więcej czasu niż zakładali 
i przeprowadzić gruntowny remont przed sprzedażą. Z każdym kolejnym dniem przekonują się, 
że czas tu płynie inaczej. Jak dalej potoczą się losy bohaterów? 

Wstęp wolny. Zapraszamy.

Artystyczne lato 
w Starym Barze

Dzieci i młodzież w wieku 10+ zapraszamy 
do udziału w artystycznych zajęciach w Starym 
Barze w Chludowie. Na zajęcia obowiązują za-
pisy pod numerem: 880379007.

Szycie szmacianych lalek
 8, 9, 11, 16 i 18 sierpnia 
godz. 12:00-14:00
Podczas zajęć zajmiemy się szyciem lalek 

od podstaw. Najpierw powstanie projekt i po-
szczególne elementy lalki, a na koniec uszyje-
my dla niej również ubranie. 

Plener malarski
22, 23 i 25 sierpnia godz. 12:00-14:00
Uczestnicy zajęć będą malować akrylami 

z natury w pięknych plenerach parku Werbi-
stów w Chludowie. 

Piotr Bałtroczyk
Bałtroczyk twierdzi, że początek jest ważny, być może nawet ważniejszy od końca. Choć do-

brze, gdy koniec jest równie miły jak początek. Zatem ważne, by dobrze zacząć. 
Bałtroczyk zaczyna niebanalnie od: Dobry wieczór Państwu, nazywam się Piotr Bałtroczyk 

i jestem atrakcją, a Wy jesteście dla mnie atrakcją, bez Was czułbym się jak w domu, samotny i nie-
potrzebny. 

To właściwie jedyny powtarzalny fragment wieczoru, w którym macie szansę uczestniczyć. Co 
nastąpi po: Dobry wieczór Państwu, jest również zagadką dla Bałtroczyka. Inwigilowany przez na-
dobną dziennikarkę (a jest na nadobność wrażliwy) przyznał kiedyś, że ma w głowie jakieś 7 go-
dzin monologu i nieustanną zagadką jest dla niego, co wybierze z tajemnych szufladek umysłu Bał-
troczyk Estradowy.

Są wciąż dla siebie zagadką, Bałtroczyk Estradowy (BE) i Bałtroczyk Zwykły (BZ) i to być 
może, utrzymuje jednego i drugiego w wysokiej dzielności bojowej, mimo, że każdy z nich z coraz 
większym przekonaniem może potwierdzić, że starość nie jest dla mięczaków.

Z BE – jak uprzejmy był się wyrazić Janusz Grzywacz – słowa sypią się jak gówno z barana.
BZ zazwyczaj milcząc okupuje przytulny kącik w rogu, oddając się lekturze bądź nałogom, lub 

usiłując bezskutecznie oddać się nadobnej dziennikarce, by w końcu jednak wybrać nałóg, lektu-
rę, czy gitarę.

Rządy zmieniają się, rozpada się Unia, a na tym tle Bałtroczyk jawi się jak oaza stabilności.
Nie zmienia się od lat jego negatywny stosunek do garniturów, które traktuje jak zawodowe zło 

konieczne. Stały jest też bałwochwalczy stosunek do ciężkich motocykli, które ujeżdża w długich 
trasach. Wielbi obrazy Jana Stanisławskiego i akustyczne gitary ze szlachetnego drewna, których 
twórcy też byli Mistrzami. Wiele jest rzeczy, które Bałtroczyka interesują. Od budownictwa drewnia-
nego na Warmii ukochanej, przez nowe techniki szpachlowania, do przystawek w Telecasterach.

Zobaczcie, co się przydarzyło Bałtroczykowi, od czasu Waszego ostatniego z Nim spotkania.
Wszystko jest inspiracją…
Tak powstają wciąż nowe fragmenty narodowej epopei…
Posłuchajcie proszę kolejnej wersji opowieści Piotra Bałtroczyka…
18 września (poniedziałek) 2023 r., godz. 19:00
sala widowiskowa
Centrum Kultury i Biblioteka Publiczna Gminy Suchy Las
ul. Szkolna 16 w Suchym Lesie
bilety: 100/70 zł do nabycia w sekretariacie CKiBP 
(pon-pt godz. 8:00-16:00) oraz na www.bilety24.pl

Zajęcia edukacyjno-artystyczne 2023/24
Centrum Kultury w Suchym Lesie

Po wakacjach rusza w Centrum Kultury kolejny rok zajęć edukacyjno-artystycznych. 
W naszej ofercie na pewno znajdą się Wasze ulubione zajęcia, ale pojawi się też kilka nowości. 
Mamy nadzieję, że każdy znajdzie tu coś dla siebie. 

Pełna oferta zajęć planowanych na nowy rok będzie dostępna na naszej stronie internetowej 
www.osrodekkultury.pl od 1 września. Będzie tam też do pobrania aktualny regulamin. 

18 września od godz. 10:00 rozpoczniemy zapisy na zajęcia przez system elektroniczny. 
Wszyscy uczestnicy, zarówno kontynuujący zajęcia, jak i nowi, będą musieli założyć konto 
użytkownika oraz zapisać się na zajęcia. Konto będzie mógł założyć rodzic dodając dzieci, 
które będą uczestniczyć w naszych zajęciach (kilkoro dzieci będzie można przypisać do konta 
jednego rodzica) lub pełnoletnia osoba będąca naszym uczestnikiem. 

Zapis na zajęcia, będzie równoznaczny z uiszczeniem opłaty za pierwszy miesiąc. Ma-
my nadzieję, że wprowadzony system ułatwi kwestie zapisywania się oraz rozliczania zajęć. 
W razie jakichkolwiek wątpliwości niezmiennie będziecie mogli liczyć na pomoc naszych ko-
ordynatorów.

Stary Bar w Chludowie
Oferta na nowy rok zajęć edukacyjno-artystycznych w Starym Barze w Chludowie pojawi 

się 1 września na stronie www.osrodekkultury.pl 
Zapisy na zajęcia rozpoczną się 18 września w godz. 13:00-18:00 osobiście lub telefonicz-

nie (612500430) w Starym Barze. 
Wszystkie zajęcia są darmowe.

100 lat Szymborskiej!
3 lipca, w ramach obchodów 100. urodzin Wi-

sławy Szymborskiej, w holu Centrum Kultury odby-
ły się warsztaty kolażu. W warsztatach brały udział 
dzieci z półkolonii organizowanych wspólnie z Fun-
dacją 1 Uniwersytet oraz mieszkańcy gminy. 

Punktem wyjścia do naszego spotkania były wy-
klejanki Wisławy Szymborskiej, ale dzięki panu To-
maszowi Bukowskiemu uczestnicy poznali również 
inne formy kolaży i tworzących je artystów. 

Każdy z uczestników wykonał własne prace, 
z których udało nam się stworzyć wystawę prezen-
towaną do końca wakacji w holu.

Obchody 100-lecia Wisławy Szymborskiej, to 
również konkurs fotograficzny, do którego zapraszamy Was na facebooku. Na naszym profilu 
na facebooku, u góry strony jest przypięty konkursowy post, każdy kto w komentarzu do niego 
wrzuci swoje zdjęcie z wakacyjnych wojaży z tablicą z zabawną nazwą miejscowości, weźmie 
udział w loteryjce. 

Czekają na Was niespodzianki związane z poezją i oczywiście Wisławą Szymborską. Jest to 
nietypowy konkurs, w którym wszyscy wygrywają. Konkurs trwa od 1 lipca do 3 września.

Regulamin konkursu dostępny na stronie: www.osrodekkultury.pl
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- Za nami kolejne już Dni Gmi-
ny. W tym roku miały one trochę 
inny charakter. Czy ten pomysł 
pana zdaniem się sprawdził?

- Tak. Zrealizowaliśmy założo-
ną koncepcję festynu rodzinnego i 
jestem przekonany, że był to festyn 
przyjazny i atrakcyjny dla uczest-
ników.

- Czy inni też tak uważają?
- Ci, z którymi rozmawialiśmy, 

którzy byli na miejscu, byli bardzo 
zadowoleni. Szczególnie rodziny z 
dziećmi, bo dla nich było tam sporo 
prawdziwych atrakcji, poza tym ro-
dzice mogli je spokojnie zostawić na 
przykład w miejscu animacji i mieć 
trochę swobody. Zresztą dla doro-
słych też było wiele ciekawych za-
jęć, szczególnie kulinarnych. Sporo 
tego typu atrakcji dostarczyły stoi-
ska sołectw i osiedli… 

- Niektórzy twierdzą, że to one 
„zrobiły” imprezę…

- Były na pewno jej bardzo moc-
nym punktem. Ale ich obecność 
nie była przypadkowa, tylko dobrze 
przemyślana i zaplanowana. Zapro-
siliśmy jednostki pomocnicze naszej 
Gminy do współpracy, cały czas by-
liśmy w kontakcie koordynując ich 
działania oraz finansowanie oferty 
poszczególnych stoisk. Od począt-
ku mówiliśmy o wspólnym przed-
sięwzięciu dla dobra mieszkańców. 
Rozmawialiśmy przed, w trakcie i 
po imprezie. Wszyscy mówili w ta-
kim właśnie duchu, bez licytowania 
zasług. Ta współpraca zresztą to spo-
ry kapitał przed kolejnymi podobny-
mi wydarzeniami. Niezależnie od 
ich formatu.

- Właśnie. Skąd pomysł na 
zmianę koncepcji i odejście od 
koncertu Jakiejś gwiazdy lub 

gwiazdki przy Gminnym Ośrod-
ku Sportu? 

- Cofnijmy się o rok. Standardo-
wo w chwili zakończenia jednych 
Dni Gminy zaczynamy planować 
następną imprezę, przede wszystkim 
ze względu na konieczność zarezer-
wowania terminu występu gwiazd. 
Tym razem było tak samo. Czy-
li, niedługo po ubiegłorocznej im-
prezie mieliśmy rezerwację wystę-
pów wykonawców następnej. Ale… 
upływały kolejne tygodnie, wraz z 
którymi zmieniała się sytuacja eko-
nomiczna w całym kraju. Do szale-
jącej inflacji, podwyżek cen (przy-
pomnijmy rzeczywistość wojenną 
za wschodnią granicą) dołączyły 
horrendalne podwyżki cen energii. 
Przed ustawą o cenie maksymalnej 

dla uprawnionych podmiotów pro-
gnozowany wzrost cen prądu miał 
wynieść 500%. W Urzędzie, także 
w Radzie Gminy pojawiły się gło-
sy o bardzo trudnym, ciężkim te-
gorocznym budżecie i konieczności 
ograniczenia wydatków. W tej sy-
tuacji wójt razem z ówczesnym za-
stępcą zdecydowali, że to nie czas 
na wystawne imprezy i w tej aurze 
powstała „oszczędnościowa” wer-
sja Dni Gminy. Spotkaliśmy się w 
ramach Komitetu Organizacyjnego 
i powstała koncepcja festynu ro-
dzinnego.

- Jednej z najbogatszych gmin 

w Polsce naprawdę nie stać było 
na zorganizowanie koncertu?

- To pytanie chyba nie do końca 
do mnie. Całkiem prywatnie mogę 
przypuszczać, że oczywiście, moż-
na było zorganizować imprezę „bo-
gatszą” od wielu sąsiadów. Tylko 
pytanie: czy zamożni nie powinni 
oszczędzać? Znam takie powiedze-
nie, że aby oszczędzać, trzeba mieć. 
Przed nami jeszcze prawie całe dru-
gie półrocze. To, co oszczędzone, 
może się przydać. Jeszcze raz pod-
kreślam, to tylko własne refleksje, 
bo ja w żadnej mierze nie decyduję 
o budżecie przeznaczanym na tego 
typu wydarzenia.

- A o jakich oszczędnościach 
mówimy?

- W wartościach bezwzględnych 
mamy zaoszczędzoną połowę kwo-
ty przeznaczonej na Dni Gminy w 
2022 roku.  Ale pamiętajmy, że przez 
ten rok ceny zmieniły się znacznie. 
Honoraria artystów wzrosły w wielu 
przypadkach o 100 procent, to samo 
z kosztami obsługi technicznej kon-
certu. Gdybyśmy mieli zorganizo-
wać imprezę podobną jak rok temu, 
musielibyśmy wydać 3,5 do 4 razy 
tyle, ile wydaliśmy na festyn.

- Ale poza wszystkim miesz-
kańcy byli przyzwyczajeni do Dni 
Gminy przy hali GOS.

- To oczywiście rozumiem. Tyl-

ko pamiętajmy, że formuła Dni Gmi-
ny też bywała różna w latach mi-
nionych. Przypominam imprezę w 
formule kibicowania i oglądania me-
czu, bez występu muzyków, impre-
zę z ukraińskim zespołem folkowym 
albo przegląd orkiestr dętych. Choć 
ostatnio rzeczywiście były koncer-
ty. Jak z Kultem, Ostrowską i Noc-
nym Kochankiem, czy też impreza 
z Robertem Makłowiczem, zespo-
łem Akurat i koncertem Bajmu. To 
chyba był „najbogatszy” program w 
historii Dni Gminy. Ale to wszyst-
ko nie oznacza moim zdaniem, że 

SUCHY LASSUCHY LAS

Dni Gminy – festyn rodzinny
Rozmowa  ANDRZEJEM OGÓRKIEWICZEM, dyrektorem Centrum Kultury 
i Biblioteki Publicznej w Suchym Lesie

Patronat Twojego TYGODNIA WIELKOPOLSKIEGO

GRZEGORZ WOJTERA, wójt gminy Suchy Las:
– Po tegorocznych „Dniach Gminy” miałem oka-

zję wysłuchać kilku opinii, a większość z nich to opi-
nie pozytywne. Dlatego uważam tegoroczne „Dni” 
za udane. Formuła, owszem, była inna, ale w moim 
przekonaniu ta koncepcja się sprawdziła. Szczególnie 
przypadła do gustu tym, którzy chcieli spędzić czas 
rodzinnie, z dziećmi, skorzystać z bogatej oferty, którą 
przygotował organizator, czyli Gmina Suchy Las. For-
muła z gwiazdą wieczoru, koncertem przy Gminnym 
Ośrodku Sportu, także miała swoje zalety, ale w tym 
roku, wczuwając się w potrzeby mieszkańców, chcie-

liśmy spróbować czegoś innego. Pokazaliśmy mieszkańcom nowy teren, 
teren przy Pumptracku, który jest od niedawna własnością Gminy, chcie-
liśmy wypromować to miejsce, zaprezentować je mieszkańcom. A sprawa 
oszczędności? Hm, nie tak dawno wielu krzyczało jak bardzo kryzysowy 
będzie ten rok 2023, ile będzie kosztowała energia i skąd na te faktury 
znaleźć pieniądze, jak bardzo wysoka będzie inflacja. Dzisiaj trochę o tym 
zapomnieliśmy, ale jakie są realia każdy widzi – ceny, a więc i koszty po-
szły w górę. Kto nam zagwarantuje, że na początku przyszłego roku nie 
będzie podobnie? Zapewniam jednak wszystkich mieszkańców, że na taką 
sytuację jesteśmy przygotowani. Czyli… oszczędności to dobra rzecz. 

Dokończenie na stronie 10

FOT. ͵ Έ6XΉ ARCHIWUM
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Grzegorz Wojtera – 3 razy niewinny (4)

Biegła nie taka… biegła
Wojtery. Niestety, na kolejnej rozprawie biegła nadal 
podtrzymywała swoje stanowisko upierając się, że wójt 
źle gospodarował publicznymi pieniędzmi.

Nie sposób w tak krótkim artykule wykazać wszyst-
kie słabości opinii biegłej i równocześnie aktu oskarże-
nia. Ale… spróbuję jeden przykład na jeden zarzut. Za-
cznijmy od szkoły (szczegółowo o tej sprawie pisałem 
w czerwcowym numerze „Twojego TYGODNIA WIEL-
KOPOLSKIEGO” – patrz  www.twojtydzien.pl zakładka 
ARCHIWUM). Otóż, zdaniem biegłej wszystkie trzy umo-
wy podpisane przez Gminę i inwestora, który wybudował 
szkołę, były dla Gminy niekorzystne. Nawet ta, która mó-
wiła, że po 15-letniej dzierżawie szkoła przejdzie na włas-
ność Gminy za… 1 grosz! W przypadku Parku Wodnego 
Octopus biegłej przeszkadzał fakt, że budynek ten został 
wybudowany na prywatnej działce i nie przyjmowała do 
wiadomości, że w pobliżu nie było wolnych gminnych 
gruntów. Gdy wreszcie to zrozumiała powiedziała, że 
można było przecież wybudować pływalnię – UWAGA! 
-  na boisku sportowym pobliskiej szkoły. To jest przecież 
działka gminna, a że najpierw cały ten kompleks sporto-
wy trzeba by zniszczyć i zaorać, już nie brała pod uwagę! 
I trzeci zarzut – parking w Biedrusku. Biegła Pani K.K. nie 
potrafiła zrozumieć, że czym innym jest łąka z metrowymi 
chwastami, a zgoła czym innym wybudowany na takiej łące 
parking i że koszty dzierżawy takiej łąki i takiego parkingu 
muszą się jednak trochę różnić. W ogóle odniosłem wraże-
nie, że biegła ma swoistą alergię na współpracę samorzą-
du z miejscowymi przedsiębiorcami i mieszkańcami, któ-
rzy na jej terenie dysponują jakimiś gruntami, firmami itp. 
Być może zdaniem Pani biegłej nie takiej… biegłej każda 
gmina powinna mieć swoją linię lotniczą, linię kolejową na 
Dziki Zachód i autostradę w kierunku Słońca. 

I jako podsumowanie… 

- Momentem zwrotnym w tym procesie – powiedział 
przedstawiciel obrony 29 marca 2023 roku po ogłoszeniu 
wyroku uniewinniającego Grzegorza Wojterę od wszyst-
kich trzech zarzucanych mu czynów - było dwukrotne 
przesłuchanie biegłej. Odpowiadając na pytania naszych 
obrońców, biegła wycofała się z niekorzystnych dla klien-
ta opinii dotyczących finansów gminy. To właśnie na nich 
opierał się w dużej mierze akt oskarżenia. Być może do 
procesu w ogóle by nie doszło, gdyby prokurator dwu-
krotnie nie odmówił nam przesłuchania biegłej na etapie 
śledztwa. Już wówczas mogliśmy wykazać, że jej opinie 
były nieprzydatne i błędne. To zaoszczędziłoby nerwów 
wójtowi… Wykazaliśmy, że działania wójta Grzegorza 
Wojtery były motywowane chęcią służenia mieszkań-
com, z aprobatą Rady Gminy i zgodnie z procedurami. 
Wszystkie trzy inwestycje, o które toczył się proces, re-
alnie przyczyniły się do rozwoju gminy i odpowiadały na 
rzeczywiste wyzwania, przed którymi stanął ten samorząd 
w związku z napływem dużej liczby nowych mieszkań-
ców. Jasno wykazaliśmy, że wójt prawidłowo gospoda-
rował finansami i nie doprowadził do zwiększenia zadłu-
żenia gminy mimo licznych inwestycji. 

A pamiętajmy, że sprawa była poważna. Prokuratura 
domagała się przecież dla wójta Grzegorza Wojtery ka-
ry 2 lat pozbawienia wolności w zawieszeniu na 3 lata, 
grzywny i nałożenia obowiązku naprawienia szkody po-
przez zapłatę na rzecz gminy ponad 18 mln złotych. 

 Prokuratura domagała się tego wszystkiego 
na podstawie aktu oskarżenia, który powstał w oparciu 
o opinię biegłej sądowej z zakresu rachunkowości i fi-
nansów. Jak się okazało – biegłej nie takiej… biegłej w 
kwestiach, o których miała wyrazić obiektywną, profe-
sjonalną i kompetentną opinię.

TOMASZ MAŃKOWSKI
(ciąg dalszy nastąpi) 

Dni Gminy 
– festyn rodzinny

Patronat Twojego TYGODNIA WIELKOPOLSKIEGO
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taki jest wzorzec idealnej tego ty-
pu imprezy.

- Czyli?
- Po tegorocznym festynie ro-

dzinnym przy Pumptracku pojawiły 
się na przykład refleksje, czy lepsze 
jest wydarzenie z gwiazdą, na któ-
rej sporą część publiczności (i nic 
w tym złego) stanowią fani także z 
Poznania i okolic, czy taka sąsiedz-
ka integracja jak w tegorocznym 
czerwcu na Pumptracku. Niektórzy 
wręcz twierdzą – i trudno nie przy-
znać im racji - że rodziny z dziećmi 
swobodniej czują się na placu festy-
nowym, niż na terenie imprezy ma-
sowej, gdzie dzieci trzeba trzymać 
blisko przy sobie. I czy, idąc tropem 
postaw ekologicznych, lepiej się ba-
wić w skądinąd wygodnej logistycz-
nie murowanej przestrzeni, czy bli-
żej przyrody.

- Słyszałem opinie i trochę się 
zdziwiłem, że niektórzy mieli kło-
poty z dotarciem na festyn w no-
wej lokalizacji. Trochę tak jak-
by Pumptrack był w południowej 
części Poznania albo… na Ma-
zurach.

- Na Pumptrack można było do-
trzeć pieszo, rowerem, czy też prze-
de wszystkim autobusami ZKP, z 
którym podpisaliśmy umowę, który 
uruchomił częstsze kursy w tamten 
rejon Suchego Lasu oraz dodatko-

wy autobus – wahadło, kursujący 
spod Octopusa na miejsce imprezy. 
Tymi autobusami podróżowało bar-
dzo wielu mieszkańców naszej Gmi-
ny. Dodatkowo dla kierowców by-
ły przygotowane, wykoszone przez 
ZGK pobocza przy ulicy Bogusław-
skiego, gdzie można było parkować 
auta. I nie słyszałem w czasie im-
prezy żadnych głosów, by to wszyst-
ko miało nie działać. Inna rzecz, że 
organizacja tej imprezy nie była ła-
twiejsza dla naszego zespołu, niż 
taka tradycyjna, koncertowa przy 
GOS-ie. Była trudniejsza, ze wzglę-
du na brak infrastruktury. To taki 
dziki teren… Ale urokliwy.

- Czyli od teraz Dni Gminy w 
Suchym Lesie to będą tylko festy-
ny rodzinne?

- Absolutnie nie. Jeszcze raz po-
wtórzę: formuła tegorocznej impre-
zy była odpowiedzią na potrzebę 
chwili i koncepcję oszczędności. 
Nie uważam, że była najlepsza na 
świecie i jedyna, bo takiej nie ma. 
W takiej formie, jak zaplanowano, 
była udana. I daje sporo materiału do 
przemyśleń. Możliwości jest wiele i 
nad tym będziemy się zastanawiać. 
Może  zdecydujemy się na festyn w 
zmodyfikowanej, czyli wzbogaco-
nej formie, może inaczej obudowa-
ny wydarzeniami koncert. A może i 
to, i to… Zobaczymy.

Rozmawiał TM
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NIE UZALEŻNIAJ SIĘ OD UZALEŻNIEŃNIE UZALEŻNIAJ SIĘ OD UZALEŻNIEŃ

Punkt Informacyjno-Konsultacyjny
dla Osób Uzależnionych

 i Ich Rodzin w Chludowie
Agata Pakuza

Terapeuta uzależnień, 
psychoterapeuta

Zapisy drogą mailową: 
agatapakuza@gmail.com
lub sms-owo 606 259 333

lub przez Ośrodek Pomocy Społecznej w Suchym Lesie

TELEFON ZAUFANIA DLA DZIECI I MŁODZIEŻY

116-111
Czynny 24 godziny na dobę, 7 dni w tygodniu. Połączenie jest bezpłatne. 

Połączenie nie jest widoczne na rachunkach ani na billingach większości sieci.

Elektroniczna wersja uzależnienia?W Polsce część palaczy uzależ-
nionych od nikotyny sięga 

po e-papierosy. Po 15 latach obec-
ności e-papierosów na rynku mniej 
mówi się o ich skuteczności w 
rzucaniu palenia tytoniu, więcej o 
szkodliwym działaniu na zdrowie, 
szczególnie młodzieży i młodych 
dorosłych. 

Elektroniczne papierosy (e-pa-
pierosy) miały pomagać w rzu-
caniu palenia i zastępować rytuał 
sięgania po papierosy. Mała ilość 
nikotyny miała pokonać głód niko-
tynowy. E-papierosy nie powodu-
ją żółknięcia zębów, nieświeżego 
oddechu, nie pogarszają wyglądu 
skóry, włosów i paznokci, a u męż-
czyzn nie stwierdzono zmniejszo-
nej sprawności seksualnej czy płod-
ności. Jednak mogą być szkodliwe 
dla zdrowia.

E-papieros (elektroniczny pa-
pieros) to urządzenie składające 
się z baterii, elementu grzewczego 
i miejsca na płyn. Działa na zasa-
dzie inhalacji - wdychania aerozolu 
powstałego przez podgrzanie spe-
cjalnego płynu (e-liquidu) do oko-
ło 200 stopni Celsjusza. Aerozol ten 
zawiera nikotynę, różne związki 
toksyczne i aromaty. Stężenie jest 
znacznie niższe niż przy paleniu pa-
pierosów tradycyjnych, więc słyszy 
się, że e-papierosy to nieszkodliwa 

trwałego palenia e-papierosów i ich 
wpływu na rozwój chorób nowo-
tworowych. 

Skutki uboczne palenia e-pa-
pierosów to:  zwężenie dróg od-
dechowych (tak jak po zapaleniu 
zwykłego papierosa), wzrost ciś-
nienia krwi,  przyspieszone bicie 
serca, zmniejszenie elastyczności 
naczyń krwionośnych. Zwiększa-
ją one ryzyko udaru i zawału ser-
ca. Nikotyna wpływa na zwięk-
szenie aktywności współczulnej 
układu nerwowego. Jego pobudze-
nie zwiększa ryzyko chorób serca, 
przez nadmierne uwalnianie adre-
naliny. Wśród osób stosujących e-
papierosy było już wiele przypad-
ków poważnego uszkodzenia płuc, 
które nawet kończyły się śmiercią. 
Większość chorych zgłaszała się po 
pomoc z kaszlem, dusznościami, 
bólem w klatce piersiowej, gorącz-
ką i osłabieniem. Ale zdarzało się 
też krwioplucie i objawy ze strony 
przewodu pokarmowego.

Czy palacze są świadomi, że 
e-papierosy też mogą uzależniać? 
Czy tacy palacze zgłaszają się do 
terapeutów z prośbą o pomoc?

- W naszym Punkcie  - mówi 
Agata Pakuza, terapeuta uzależ-
nień i psychoterapeuta z Punktu 
Informacyjno-Konsultacyjnego dla 
Osób Uzależnionych i Ich Rodzin 
w Chludowie - nie mamy doświad-
czeń, by palacze e-papierosow zgła-
szali się na terapię uzależnienia. 
Zazwyczaj jest to dodatkowe uza-
leżnienie, ale pacjenci nie zgłaszają 
potrzeby pracy nad nim. (mon)

para wodna. Coraz więcej badań 
jednak pokazuje, że nie są obojętne 
dla zdrowia.

Większość e-papierosów za-
wiera nikotynę, która może uza-
leżniać i jest toksyczna dla płodu 
w ciąży. Z powodu zatruć obecnie 
maksymalna dozwolona dawka ni-
kotyny to 20 mg/ml. Producenci 
zachwalają e-papierosy z oczysz-
czoną nikotyną jako zdrowsze od 
zwykłych papierosów z dużą iloś-
cią substancji smolistych. Osoby 
palące e-papierosy jednak sięgają 
po nie bardzo często, więc mogą 
wprowadzać do organizmu więcej 
nikotyny niż po spaleniu kilku zwy-
kłych papierosów.

Palenie e-papierosów ma zły 
wpływ na układ oddechowy oraz 
rozwój mózgu. Szkodliwość e-pa-
pierosów jest szczególnie widocz-
na u najmłodszych palaczy. Bada-
nia wśród kilku tysięcy nastolatków 
od 12  do 18 lat wykazały, że stoso-
wanie e-papierosów przez młodzież 
zwiększa ryzyko rozwoju astmy. 
Mózg rozwija się do 25 roku ży-
cia. W okresie nastoletnim nie jest 
jeszcze w pełni rozwinięta część 
mózgu odpowiedzialna za podej-
mowanie decyzji i kontrolę im-

pulsów. Mózg szybciej uzależnia 
się od nikotyny, a e-papierosy mo-
gą przygotować nastolatka do uza-
leżnienia od innych narkotyków. 
Czasem młode osoby palące e-pa-
pierosy po pewnym czasie sięgają 
po zwykłe papierosy. Nazwano to 
efektem bramki. Nikotyna zmienia 
też sposób powstawania synapsów 
(połączeń w mózgu) odpowiedzial-
nych za koncentrację uwagi i pro-
ces uczenia się.

W płynach do e-papierosów 
znajdują się też glikol propyleno-
wy i gliceryna. Zaliczamy je do 
grupy alkoholi. Wykorzystuje się je 
do produkcji leków i kosmetyków. 
Substancje w płynie do e-papiero-

sa są podgrzewane. Naukowcy zba-
dali, że przy wyższej temperaturze 
gliceryna i glikol propylenowy stają 
się toksyczne. Dodatkowo płyny do 
e-papierosów zawierają substancje 
aromatyzujące. Im więcej substan-
cji, tym są bardziej szkodliwe. Naj-
bardziej niebezpieczne są wanilina 
i aldehyd cynamonowy.  

Dym papierosowy zawiera po-
nad 50 związków o działaniu rako-
twórczym, w tym 9 o najbardziej 
szkodliwym działaniu. Dym zawie-
ra też kilka tysięcy substancji tok-
sycznych. W aerozolu spalanym 
w urządzeniu elektrycznym wystę-
puje pięć substancji toksycznych 
szkodliwych dla zdrowia: nikoty-
na, acetaldehyd, aceton, akroleina 
i formaldehyd, a  niektóre związ-
ki są rakotwórcze. O ile palaczom 
zamiana papierosa na e-papierosa 
zwykle poprawia stan zdrowia, o 
tyle u osób wcześniej niepalących 
elektroniczny papieros może przy-
czynić się do rozwoju chorób. Nie 
ma jeszcze badań na temat długo-

Już pracuje! Dwa razy wydajniejsza oczyszczalnia

Zakończyła się rozbudowa i 
modernizacja oczyszczalni 
ścieków Tarnowskiej Gospo-
darki Komunalnej TP-KOM 
w Tarnowie Podgórnym. 

Inwestycja została zrealizowa-
na przy wsparciu z Narodowe-

go Funduszu Ochrony Środowiska 
i Gospodarki Wodnej. Koszt inwe-
stycji to 45 mln zł brutto. Blisko 
50% tej kwoty to wsparcie z budże-
tu Unii Europejskiej w ramach pro-
gramu Operacyjnego Infrastruktura 
i Środowisko 2014-2020, Działa-
nie 2.3 „Gospodarka wodno-ście-
kowa w aglomeracjach”. Kolejne 
prawie 50% kwoty spółka TP-KOM 
otrzymała w formie preferencyjnego 
kredytu z Narodowego Funduszu 
Ochrony Środowiska. 

Efektem tej inwestycji jest 
podwojenie wydajności oczyszczal-
ni (dotychczas w Tarnowie Pod-

górnym dobowo „przerabiało” ok. 
4.870 m3, a po modernizacji – 9.750 
m3). Wprowadzane rozwiązania to 
prawdziwy skok technologiczny. 

Zastosowano nowoczesny sy-
stem napowietrzania (zamiast 
rusztowego z dołu – pęcherzyko-
we z góry). Wyeliminowane zosta-
ły zbiorniki zagęszczania i odwad-
niania osadów. Od teraz dłuższa i 
staranniejsza jest obróbka ścieków. 
Ponadto zainstalowany system jest 
dostosowany do zmieniającej się 
struktury ścieków, tzn. przeznaczo-
ny będzie na równi do oczyszcza-
nia ścieków komunalnych i prze-
mysłowych. 

– To gigantyczna inwestycja in-
żynieryjna. Najważniejszym powo-
dem jej rozpoczęcia było osiągnięcie 

przez dotychczasową oczyszczalnię 
pełnej wydajności. – powiedział 
Wójt Tarnowa Podgórnego  Tade-
usz Czajka. – Inwestycja pozwoli-
ła na podwojenie przepustowości, 

co umożliwia przyłączanie do sieci 
nowych nieruchomości oraz przed-
siębiorstw. Jesteśmy pod tym wzglę-
dem przygotowani na dalszy rozwój 
Gminy. (ARz)

Przed modernizacją Po modernizacji
Przepustowość m3/dobę 4 875 m3/d 9 750 m3/d
Przepustowość m3/rok 2 226 500 m3/rok 4 453 000 m3/rok
Częstotliwość badania ścieków 12 24
Liczba badanych parametrów 13 23

Koszt inwestycji: 45 603 393,14 zł
Wsparcie z NFOŚiGW:
- dofinansowanie bezzwrotne: 19 842 418,67 zł
- pożyczka:  13 470 697,39 zł
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SUCHY LAS

Suchy Las Gminą premii 
80. Tour de Pologne! 
Zapraszamy do kibicowania i wspólnej zabawy
Sport i kultura fizyczna to waż-

ne kierunki rozwoju gminy Suchy 
Las. Dlatego w tym przypadku nie 
mogło być inaczej. Gmina Suchy Las 
została współorganizatorem PREMII 
na trasie jubileuszowego 80. Tour de 
Pologne.

– To prawda, gmina Suchy Las 
sportem stoi – podkreśla wójt Grze-
gorz Wojtera. – Dla nas, jako władz sa-
morządowych, sport i rekreacja dzieci, 
młodzieży, jak również osób dorosłych 
są ważnym elementem tożsamości. 
Dlatego dążymy do tego, żeby warun-
ki do uprawiania sportu i rekreacji były 
w gminie Suchy Las jak najlepsze. 

Jeżeli chodzi o miłośników dwóch 
kółek, w gminie Suchy Las powstał 
Sucholeski Rower Gminny. W ramach 
tego projektu można nieodpłatnie wy-
pożyczać rowery IV generacji i prze-
mierzać nimi urokliwe okoliczne te-
reny. W samym sercu gminy, czyli w 
Suchym Lesie rowerzyści spragnieni 
nieco mocniejszych wrażeń mają do 
dyspozycji pumptrack. Mieści się on 
na Terenie Aktywnej Edukacji i Spor-
tu, gdzie również znajdują się ogól-
nodostępne miasteczko rowerowe i 
samoobsługowa stacja naprawy rowe-
rów. Takie rowerowe pit-stopy zloka-
lizowane są także w innych miejscach 
w gminie.

– W gminie Suchy Las w ostatnich 

latach wybudowaliśmy wiele ważnych 
dróg rowerowych, udogodnień dla ro-
werzystów w ramach pasów drogo-
wych – dodaje wójt Grzegorz Wojtera. 
– Takim pierwszym dużym projektem, 
realizowanym wspólnie z Powiatem 
Poznańskim, Miejskim Przedsiębior-
stwem Komunikacyjnym w Poznaniu, 
była budowa ścieżki rowerowej z Ra-
dojewa do Biedruska. Potem była ca-
ła seria mniejszych tego typu przedsię-
wzięć. Teraz przed nami kolejne duże 
– budowa ścieżki rowerowej wzdłuż 
ulicy Obornickiej, prowadzącej z Su-
chego Lasu do Złotkowa. Za chwilę 
też, mam taką nadzieję, podpiszemy 
porozumienie z Generalną Dyrekcją 
Dróg Krajowych i Autostrad w spra-
wie budowy ścieżek przez GDDKiA 
przy wszystkich drogach serwisowych 
wzdłuż rozbudowywanej drogi eks-
presowej S11. Warto również wspo-
mnieć, że w przeddzień rozpoczęcia 
Tour de Pologne nastąpi oficjalne ot-
warcie kładki pieszo-rowerowej, łą-
czącej dwa brzegi Warty, jednocześ-
nie będące granicami naszej gminy i 
gminy Czerwonak. Gmina Suchy Las 
swoim niemałym wkładem miliona zło-
tych wpisała się w tę bardzo ciekawą 
inwestycję.

A wszystko to dla rowerzystów, 
których nie brakuje w samej gminie, 
także tych sławnych, z top listy. 

– Mamy „swojego” utytułowane-
go rowerzystę, legendę polskiego ko-
larstwa – podkreśla Wójt Gminy Su-
chy Las. – Jest nim Janusz Kowalski, 
nasz mieszkaniec, zwycięzca między 
innymi Tour de Pologne z 1976 roku, 
który przez cały czas wieloaspektowo 
promuje sport, przede wszystkim ko-
larstwo. Pan Janusz to również zna-
komity przedsiębiorca, który wybrał 
oczywiście rowery na profil swojej 
działalności. 

W gminie Suchy Las jest mnó-
stwo mieszkańców, którzy jeżdżą na 
rowerach wypoczynkowo, rekreacyj-
nie, ale też turystycznie, przemierzając 
Polskę, Europę. 

– Warto wspomnieć o Towarzy-
stwie Przyjaciół Gminy Suchy Las, 
dla którego rowerowanie i turystyka 
rowerowa przez wiele lat były nieod-
zowną częścią działalności – dodaje 
wójt Grzegorz Wojtera. – „Kołem” 
tego stowarzyszenia była śp. Graży-
na Głowacka, która skupiła wokół 
siebie, wokół tej idei mnóstwo osób 
zafascynowanych turystyką rowe-
rową. Ich pamiętne wyprawy rowe-
rowe po Europie, do naszych gmin 
partnerskich, ale też rajdy rowerowe 
organizowane tu – lokalnie, mocno 
zapisały się w tworzeniu marki gmi-
ny Suchy Las i są ważną częścią jej 
historii.

Tour de Pologne na pewno zapisze 
się na jej kolejnych kartach. 

– Cieszymy się z tego, że tak zna-
komita impreza sportowa jak Tour de 
Pologne pojawi się w Suchym Lesie, 
co prawda na krótko, bo kolarze na 
pewno szybko przejadą przez gminę, 
nie będąc jeszcze zmęczeni po starcie 
w Poznaniu. Ale bez wątpienia wyda-
rzenie to uatrakcyjni codzienny, wie-
loraki pejzaż naszych miejscowości 
– w Suchym Lesie i Biedrusku – do-
daje Wójt. – Wszystkich miłośników 
kolarstwa, którzy chcieliby kibicować 
kolarzom jadącym w peletonie Tour de 
Pologne przez Suchy Las i Biedrusko 
– serdecznie zapraszam na trasę prze-
jazdu oraz do stref kibica! Chciałbym 
też przypomnieć, że przejazd peletonu 
przez Suchy Las i  Biedrusko będzie 
wiązał się z uciążliwościami komuni-
kacyjnymi, które są naturalnym zja-
wiskiem przy tego typu imprezach. Za 
to w swoim i w imieniu organizatorów 
przepraszam. 

W dzień wyścigu I. etapu Tour 
de Pologne, czyli 29 lipca, w dwóch 
strefach kibica będzie sporo się dzia-
ło. Kolorowa zabawa będzie trwała 
w godzinach 11.00-14.00. W Suchym 
Lesie już o godzinie 8.30 rozpocznie 
się akcja poboru krwi, organizowana 
przez klub HDK PCK Błękitna Kro-
pelka.  Na telebimie będziemy mo-

gli podziwiać transmisję na żywo z 
przejazdu kolarzy. Na scenie zagra 
nam didżej. Będą konkursy dla ma-
łych i dużych. Będzie też pokaz tria-
lu, czyli akrobacji rowerowych. Pla-
nowana jest animacja tzw. żywego 
roweru z udziałem sucholeskich sto-
warzyszeń. W Biedrusku natomiast 
przy muzyce didżeja będzie można 
skorzystać m.in. z atrakcji „zwario-
wanego roweru”. 

Stoiska Promocji Gminy Suchy 
Las, KGW GolęczeWianki, KGW 
Pieczona Pyra, Chludowian i Wojska 
wraz z pokazem pojazdów z pewnoś-
cią będą kusić atrakcjami. Dla tych, 
którzy odwiedzą naszą strefę przewi-
dzieliśmy atrybuty kibica, żeby głośno 
i kolorowo dopingować reprezentację 
Polski. Pamiętajmy jednak, aby zacho-
wać ostrożność. Kolarz na płaskim te-
renie walcząc o punkty na premii lotnej 
rozpędza się do ponad 40 km/h. Nasza 
obecność i doping są ważne, ale naj-
ważniejsze jest bezpieczeństwo nasze 
i zawodników.  

Trasa przejazdu wyścigu Tour de 
Pologne dla aut może być zamknięta 
do 2 godzin przed przejazdem peleto-
nu, zgodnie z informacjami na plaka-
cie. Autobusy na liniach nr 901, 902, 
904 i 905 nie będą kursowały z odpo-
wiednim wyprzedzeniem. Zachęcamy 
do korzystania z parkingów w Suchym 
Lesie w rejonie hali GOS i Parku Wod-
nego Octopus, ponieważ połowa koś-
cielnego parkingu zostanie zaangażo-
wana pod strefę kibica.

Serdecznie zapraszamy! Bądźmy 
razem na trasie przejazdu kolarzy.

ZDROWIE

Rezonans dla szpitala
3-Teslowy rezonans magnetyczny, jedno z najnowocześ-
niejszych urządzeń diagnostycznych, dzięki unijnym 
funduszom, został zakupiony przez Wielospecjalistyczny 
Szpital Miejski im. Józefa Strusia w Poznaniu. 

Na początku lutego bieżącego ro-
ku do sześciu poznańskich szpi-

tali trafiło ponad 47 mln złotych, przy-
znanych przez Zarząd Województwa 
Wielkopolskiego, na działania napraw-
cze prowadzone po pandemii COVID-
19. Pieniądze pochodziły z Wielko-
polskiego Regionalnego Programu 
Operacyjnego na lata 2014-2020. Przy-
pomnijmy, że Komisja Europejska uru-
chomiła w tym celu specjalny instru-
ment o nazwie REACT-EU.

Dzięki otrzymanemu wsparciu 
placówki mogły zakupić nowoczesny 
sprzęt, który w znaczący sposób przy-
spieszy, usprawni i polepszy diagno-
stykę pacjentów. Szpital Miejski im. 
J. Strusia otrzymał wtedy ponad 21 
mln zł. Za ponad 25 mln zł zaku-
pił robot chirurgiczny (da Vinci) do 
operacyjnych zabiegów urologicznych 
oraz rezonans magnetyczny. To drugie 
urządzenie, wraz z adaptacją pomiesz-
czeń Zakładu Diagnostyki Obrazowej, 
kosztowało ponad 11 mln zł.

Łącznie przekazano szpitalom w 
Wielkopolsce 130 milionów złotych z 
budżetu unijnego z instrumentu REA-
CT-EU. Dzięki temu można było po-
móc powrócić lecznicom do pełnej 
operatywności i poprawić ich warun-
ki funkcjonowania po pandemii. Były 
to pieniądze dla wszystkich kategorii 
szpitali, od powiatowych, przez miej-
skie, wojewódzkie, po kliniczne.

Ale to jeszcze nie wszystko, bo 
wielkopolskie szpitale mogą liczyć na 
kolejny zastrzyk finansowy z REA-

CT-EU. Już wkrótce czeka nas kolej-
ne rozdanie środków o wartości ponad 
100 milionów.

Takie precyzyjne urządzenie do 
diagnostyki, jak 3-teslowy rezonans 
to klucz do tego, aby precyzyjnie ope-
rować. Z kolei dzięki robotowi da 
Vinci te osoby, które były tradycyjnie 
operowane i miały różne powikłania, 
dzisiaj ta precyzja urządzenia pozwoli 
na zupełnie inne funkcjonowanie ope-
rowanym pacjentom. Połączenie no-
woczesnego rezonansu z robotem to 
super duet.

3-Teslowy Rezonans Magnetycz-
ny jest obecnie jednym z najnowocześ-
niejszych urządzeń diagnostycznych 
dostępnych na rynku medycznym, któ-
re znacząco skraca czas oczekiwania 
na wyniki badań. Przede wszystkim 
jednak zapewnia możliwie najgłębsze 
obrazowanie i tym samym najdokład-
niejszą analizę np. układu nerwowe-
go, układu mięśniowo – szkieletowe-
go czy badanie prostaty lub schorzeń 
miednicy. To wszechstronne urządze-
nie, które sprawdza się w diagnosty-
ce neurologicznej, neurochirurgicznej 
i urologicznej.

To, zakupione przez Szpital Stru-
sia, jest wyposażone w najnowocześ-
niejszą technologię BioMatrix, która 
umożliwia przebadanie pacjenta w do-
wolnym zakresie, ponieważ aparat au-
tomatycznie dostosowuje się do różnic 
anatomicznych, fizjologicznych i pato-
logicznych poszczególnych pacjentów, 
eliminując wszystkie skrajności. (na)

7 rund gra karciana, autor Thomas Balk,   
ilustrator Martijn Haddering, seria GRY DO 
PLECAKA, liczba Graczy 2-5,  wiek 8+, czas 
gry 15 minut, cena katalogowa 39,99 zł, Wy-
dawnictwo Egmont. 

Zadaniem jest zebranie jak najwyższej 
sumy punktów na kartach. W trakcie gry do 
czterech kart, które masz na ręku, dobierasz 
piątą, następnie zagrywasz jedną z nich i roz-
patrujesz efekt zagranej karty. Talia ma 77 
kart gry i 7 kart rund.  Odbieraj karty rywa-
lom! Zmuś ich do odrzucania cennych kart! 
Atakuj w odpowiednim momencie! Chroń 
swoje karty! W każdej rundzie gracze po 
kolei wykonują 1 akcję: Dobiera jedną kar-
tę z talii (teraz ma na ręce 5 kart), zagrywa 
1 kartę i rozpatruje jej efekt. Numer karty 
to jej wartość punktowa. Instrukcja określa, 
co można zrobić z kartami – odrzucić, do-
brać, wymienić się…itd. Wszystkie zagrane 
karty odkładane są na jeden stos kart odrzu-
conych. Po zakończeniu swojej akcji gracz 
musi mieć w ręku 4 karty! Na końcu gry zli-
cza punkty z kart, które zostały na ręku. Ca-
ła gra trwa 7 rund. Zwycięzcą zostaje gracz, 
którego 4 karty na ręku mają w sumie naj-
więcej punktów. 

Skraca chorowanie
Wakacje mogą nam zepsuć nieprzy-

jemne dolegliwości spowodowane 
przez wirusy. Wtedy potrzebne jest moc-
ne uderzenie na skrócenie czasu trwania 
choroby. Przyda się Groprinosin®. To 
lek pobudzający układ odpornościowy do 
walki z wirusami. Pomocny jest w lecze-
niu opryszczki warg i skóry twarzy wywo-

łanych przez wirusa (Herpes simplex). Dostępny jest też Groprino-
sin Forte® (1000 mg) w postaci tabletek (40 tabl. – około 40 zł). 

Koniecznie w ciąży
Kwas foliowy to jedna z witamin z gru-

py B ważna zwłaszcza dla zdrowia nie-
narodzonego dziecka i prawidłowego prze-
biegu ciąży. Badania wykazały, że kwas 
foliowy pomaga we właściwym rozwoju krę-
gosłupa i znacznie obniża możliwość urodze-

nia dziecka z wadą cewy nerwowej.  Przyjmowanie kwasu foliowego 
w ciąży chroni też przed odklejeniem łożyska, przedwczesnym poro-
dem i małą masą urodzeniową dziecka, a przyszłą mamę przed niedo-
krwistością. Rutynowe stosowanie preparatów wielowitaminowych u 
wszystkich ciężarnych nie jest zalecane, ale dotyczy to kwasu folio-
wego, który trudno zapewnić w diecie. FOLIK (Acidum folicum) - 1 
tabletka zawiera 0,4 mg kwasu foliowego. 

Jakbyś mniej wypił
Rewolucyjna kapsułka, która odświeża następny 

dzień. Na polski rynek wchodzi preparat, który w 
ciągu 30 minut od spożycia zmniejsza o połowę stęże-
nie alkoholu we krwi, a po godzinie ta obniżka wynosi 
już 70 proc. To szwedzki suplement Myrkl, który zawie-
ra wyselekcjonowane bakterie probiotyczne - sfermen-
towane otręby ryżowe zawierające bakterie Bacillus, 
L-cysteinę i dekstrynę, ułatwiające rozkład alkoholu w 
organizmie. Preparat może zmniejszać nieprzyjemne 

objawy po spożyciu alkoholu, takie jak na przykład: ból głowy, nudno-
ści, uczucie rozbicia, a może też przeciwdziałać obciążeniu i uszkodze-
niu wątroby. Producenci zapewniają, że Myrkl nie jest zachętą do picia, 
bo alkohol szkodzi w każdej postaci. To ułatwienie życia osobom, które 
okazjonalnie sięgają po drinka, np. w sytuacjach towarzyskich.

GRY PLANSZOWE



26 lipca 2023 13NOWOŚCI WYDAWNICZE

Brudne pranie. ADHD u do-
rosłych i jak sobie z nim radzić 
Richard Pink, Roxanne Emery, 
cena 39,99 zół, Wydawnictwo 
Insignis.

Książka napisana przez 
małżeństwo stojące za suk-
cesem @ADHD_Love – fe-
nomenu mediów społecznoś-
ciowych. Ich obejrzane ponad 
dwieście milionów razy filmy 
w zabawny sposób pokazują, 
jak żyć z ADHD, jak uczyć się 
nowych rzeczy i jak realizo-
wać swój potencjał. Richard 
i Roxanne mają patenty na 
uwolnienie się od wstydu, po-
prawę komunikacji oraz zna-
lezienie sposobu na szczęście 
w neuroróżnorodnym domu.

Skradzione muffinki i inne ko-
miksy tekst Martin Widmark, 
ilustracje Helena Willis, tłuma-
czenie Barbara Gawryluk, seria 
Biuro Detektywistyczne Lasse-
go i Mai komiksy tom 3, wiek 
6+, cena 49,90 zł, Wydawni-
ctwo Zakamarki.

Lasse i Maja prowadzą ma-
łe biuro detektywistyczne w 
szwedzkim miasteczku Val-
leby. Tropią oszustów i zło-
dziei, w czym są dużo lepsi od 
miejscowego komisarza poli-
cji. Oto kolejna odsłona ich 
przygód – w formie komikso-
wej! Cztery historie to cztery 
zupełnie nowe śledztwa Biura 
Detektywistycznego Lassego 
i Mai: Skradzione muffinki, 
Przestępstwo nad wodą, Po-
szukiwany: tort z bitą śmie-
taną i Maskarada w Valleby. 
Polecamy również poprzed-
nie tomy komiksów Sabotaż 
w punkcie skupu i inne ko-
miksy oraz Zielona dywersja 
i inne komiksy.

Ktoś do kochania Magdalena 
Kordel, cena 44,99 zł, Wydaw-
nictwo ZNAK. 

Babka Adela i Muszka nie-
pokoją się nieobecnością Hali-
ny. Adela postanawia opowie-
dzieć najbliższym o wojennej 
traumie i tajemnicy, nie spo-
dziewając się, że w tej drama-
tycznej historii tkwi coś, o czym 
sama nie wie. Jagna obrażona 
na cały świat nie daje się przeko-
nać, że powinna porozmawiać 
z synem. Mateusz nie rozumie, 
dlaczego matka nie akceptuje 
jego decyzji. Tymczasem Ruta 
myśli, że jeśli zniknie, to do do-
mu babki Adeli wróci spokój. 

Na szczęście Masza dostrzega 
rozpacz dziewczyny i postana-
wia zdradzić skrywany przed 
przyjaciółkami sekret. Jej histo-
ria złamie najtwardsze serce. A 
to nie koniec niespodzianek! 
Prawdziwy koktajl emocji. 

Noce za nocami Małgorzata 
Wilk, cena 49,99 zł, Prószyń-
ski i S-ka.

Każdy wampir zasługuje 
na swoje wiecznie i szczęśli-
wie. Fryderyk, a właściwie hra-
bia Fiodor Iwanow, jest dwustu-
letnim wampirem. Samotnicze 
życie w Warszawie wypełnia 
mu pisanie romansów histo-
rycznych i wypady do klubów. 
Podczas jednej z nocnych es-
kapad poznaje Feliksa, urocze-
go eksstudenta, który właśnie 
stracił dach nad głową. Dowie-
dziawszy się, że chłopak świet-
nie maluje, Fryderyk składa mu 
propozycję: Feliks może u nie-
go zamieszkać, jeśli stworzy je-
go portret. Chłopaka nie trzeba 
długo przekonywać. Tylko że 
dni spędzane na przygotowy-
waniu obrazu zmieniają się w 
tygodnie, tygodnie w miesiące, 
a Fryderykowi coraz trudniej 
jest dopuścić do siebie myśl o 
rozstaniu…

Pola u babci tekst i ilustracje, 
Lena Anderson, tłumaczenie 
Agnieszka Stróżyk, dla dzieci 
0+, cena 29,90 zł, Wydawni-
ctwo Zakamarki.

Czasem Pola nocuje u bab-
ci. Razem wstają, jedzą śnia-
danie, idą na zakupy… Jedna 
z książek dla najmłodszych. 
Lena Anderson, znana czytel-
nikom z książek Lato Stiny, 
Rok z Linneą i Linnea w ogro-
dzie Moneta, to wrażliwa ob-
serwatorka ludzi i przyrody. 
Portretuje babcię i wnuczkę, i 
ich wspólnie spędzony dzień. 
Od pobudki aż do wieczor-
nego pójścia spać Pola i jej 
babcia mają co robić. Zwykłe 
codzienne czynności są o wie-
le przyjemniejsze, kiedy obok 
jest ukochana babcia!

Pola piecze tekst i ilustracje Le-
na Anderson, tłumaczenie Ag-
nieszka Stróżyk, wiek 0+, cena  
29,90 zł, Wydawnictwo Zaka-
marki.

Mama odprowadza Polę do 
babci, u której Pola ma spędzić 
kilka godzin. Choć trudno jest 
rozstać się z mamą, babcia ma 

swoje sposoby, by wnuczka od-
zyskała humor. Razem tańczą, 
czytają i pieką coś razem. Czas 
minie im bardzo szybko, a przy 
okazji upieką coś pysznego i Po-
la zaprosi na poczęstunek swo-
je pluszaki. A potem przycho-
dzi mama! 

Siedem razy eks Lucy Vine, ce-
na 44,99 zł, Wydawnictwo In-
signis.

Esther dobiega trzydziest-
ki, ma dobrą pracę i mieszka 
z dwiema przyjaciółkami, Bi-
bi i Louise. Brakuje jej tylko 
„drugiej połówki”. Przytłoczo-
na kolejnymi beznadziejnymi 
randkami znajduje odpowiedź 
na swoje problemy miłosne w 
starym numerze „Cosmour”. 
Według artykułu każda kobie-
ta doświadcza w życiu siedmiu 
relacji: Pierwszej Miłości, Wy-
padku Przy Pracy, Faceta Na 
Zakładkę, Seks-przyjaźni, Nie-
wykorzystanej Okazji, Drania 
i Poważnego Związku. Wród 
nich podobno zawsze znajdu-
je się Prawdziwa Miłość. Esther 
dochodzi do wniosku, że prze-
cież ma za sobą każdą z tych re-
lacji! Postanawia odnaleźć swo-
ich eks … i być może odnaleźć 
Miłość Swojego Życia!

Skandaliczne życie modelek 
Monika Goździalska, cena 45 zł, 
Prószyński i S-ka. 

Niecenzurowana opowieść 
o życiu modelek. Cała praw-
da, o której wolą milczeć. Ich 
konta w mediach społecznoś-
ciowych obserwowane są przez 
tysiące. Podpisują kontrakty na 
milionowe kwoty. Ich twarze są 
symbolem wielkich marek mo-
dowych. O tym marzy wiele 
dziewcząt. Ale jak wygląda ich 
życie, gdy gasną światła wybie-
gów? Monika Goździalska wy-
łowiona wprost z ulicy w War-
szawie przez scouta, czyli łowcę 
modelek dostała przepustkę do 
paryskiego świata modelingu. 
Ale jaką cenę w tym świecie 
trzeba zapłacić, żeby być wiecz-
nie piękną, młodą i bogatą? Jak 
wyczuć granicę między restryk-
cyjną dietą a głodzeniem się 
niemal na śmierć? Jak nie zatra-
cić się w bankietach i orgiach, 
bez których nie ma szansy na 
karierę? Jaką rolę odgrywają 
arabscy szejkowie?  I jak koń-
czą modelki, które nie odniosły 
sukcesu?

Wiedźmy Kijowa. Strzał w ope-

rze Łada Łuzina, cena 59,99 zł, 
Wydawnictwo Insignis.

W tej porywającej powie-
ści fantastyczno-historycznej 
spotkacie kijowską gimnazja-
listkę i przyszłą wielką poetkę 
Rusi Annę Achmatową oraz… 
samego Michaiła Bułhakowa. 
Dowiecie się, że Ukrainki wy-
wodzą się od legendarnych 
Amazonek, że poezja mister-
nie przeplata się z magią, a w 
literaturze kryje się ogromna 
moc… I że historia potrafi 
być pasjonująca jak najlepszy 
kryminał, jeśli pisze o niej Ła-
da Łuzina!

KLUB ŚWIATA 
KOMIKSU EGMONT

Kumpelki. Poza kontrolą 
tom 5, Scenariusz Christop-
he Cazenove, Rysunki Phi-
lippe Fenech, Przekład Adam 
Tomczak, komiks francuski, 
humor,  cena 34,99 zł.

Piąty tom przygód na-
stolatek – Jessiki i jej fanta-
stycznych kumpelek. Każda 
jest inna, mają różne zainte-
resowania, podobają im się 
inni chłopcy, słuchają różnej 
muzyki… Czasem się kłócą, 
czasem na siebie obrażają, 
ale się godzą, bo wiedzą, ja-
kie to szczęście mieć przyja-
ciółki! Seria adresowana dla 
nieco starszych miłośniczek 
„Sisters”. Jej scenarzystą jest 
Christophe Cazenove – au-
tor serii „Sisters” oraz „Kasia 
i jej kot” czy „Mali bogowie”. 
Rysownik Philippe Fenech to 
twórca ilustracji do znakomi-
cie ocenianego cyklu „Ulys-
se!” 

DC Powieść graficzna 13+ 
Constantine - Zdradliwe 
iluzje Scenariusz Kami Gar-
cia, Rysunki Isaac Goodhart, 
Przekład Alicja Laskowska, 
komiks amerykański, super-
bohaterowie, Cena 39,99 zł.

Powieści graficzne dla 
młodych czytelników, po-
święcone nastoletnim boha-
terom z komiksów DC, poru-
szają ważne tematy społeczne. 
Świat młodych nie zawsze jest 
pięknym i przyjaznym miej-
scem, a problemy przero-
słyby niejednego dorosłego. 
Na szczęście w ich życiu jest 
miejsce na przyjaźń, radość i 
przygody. John Constantine 
zawsze był  czarodziejem naj-
wyższych lotów. Takim, któ-
ry nie musi uczyć się magii 
pod okiem żadnego nauczy-
ciela. Pod pretekstem zgłębia-
nia arkanów magii jako uczeń 
znanej czarodziejki, Constan-
tine wyjeżdża do Ameryki. 

Jego prawdziwym celem jest 
występowanie jako wokalista 
Mucous Membrane, punko-
wego zespołu swojej przyja-
ciółki. Gdy z członkami ze-
społu zaczyna rzucać zaklęcia, 
jedno wymyka się spod kon-
troli, przynosząc przerażające 
konsekwencje...

Smerfy i świat emocji. Smerf, 
który nie był miły, tom 11, 
Scenariusz Falzar, Thierry 
Culliford, Rysunki Antonello 
Dalena, Przekład Maria Mo-
siewicz, komiks francuski, Ce-
na 24,99 zł.

Jedenasty tom serii o 
Smerfach, która ma pomagać 
najmłodszym czytelnikom 
w przezwyciężeniu swoich lę-
ków. Rzeźbiarz jest prawdzi-
wym artystą, tworzy wspania-
łe dzieła sztuki. Niestety, nie 
należy do najmilszych Smer-
fów... Zawsze myśli przede 
wszystkim o sobie, nie licząc 
się z innymi. Czy takie samo-
lubne osoby są lubiane? Ko-
miks wyjaśnia, dlaczego warto 
być miłym i uprzejmym.

Lucky Luke. Wielki książę tom 
40, Scenariusz René Goscinny, 
Rysunki Morris, Przekład Ma-
rek Puszczewicz, komiks fran-
cuski, Cena 29,99 zł.

Tym razem Lucky Lu-
ke ochrania wielkiego księ-
cia Leonida z Rosji. Carski 
przyjezdny chce odkryć Dzi-
ki Zachód i jego folklor przed 
podpisaniem ważnego trakta-
tu ze Stanami Zjednoczonymi. 
Z tłumaczem Wielkiego Księ-
cia będą więc podróżować po 
kraju, ścigani przez tajemni-
czego terrorystę próbującego 
zamordować dyplomatę. Ich 
podróż rozpoczyna się w Kan-
sas, mieście, w którym spoty-
kają się kowboje.

Magiczna 7. Rozdzielenie 
tom 5, Scenariusz Kid Tous-
saint, Rysunki Kenny Ruiz, 
Przekład Maria Mosiewicz, 
komiks francuski, Cena 34,99 
zł.

Piąta część przygód 
współczesnych czarowników 
ze szkoły średniej. Leo poznał 
prawdę o pierwszych magach 
sprzed wieków. Nie chce mieć 
nic wspólnego z przyjaciół-
mi przekonany, że nie tylko 
nie ocalą świata, ale wręcz go 
zniszczą. Jednak rozdzielenie 
siedmiorga wybrańców nie 

może trwać, bo z wszystkich 
stron czyhają niebezpieczeń-
stwa. Czy władające mocami 
nastolatki będą znów współ-
pracować dla dobra ludzko-
ści?

Czarodziejki WITCH tom 
9, Scenariusz Teresa Radice, 
Bruno Enna, Silvia Gianatti, 
Rysunki Alberto Zanon, Fe-
derico Bertolucci, Giada Pe-
rissinotto, Flavia Scuderi, Mo-
nica Catalano, Emilio Urbano, 
Manuela Razzi, Gianluca Pan-
niello, Davide Baldoni, Alessia 
Martusciello, Przekład Joanna 
Szabunio, włoski komiks fan-
tasy, cena 149,99 zł.

Dziewiąty album zbior-
czy przygód kochanych przez 
czytelników czarodziejek! W 
Kondrakarze zachodzą wiel-
kie zmiany. Orube dostaje od 
Wyroczni zwierzątko imie-
niem We, które mocno daje 
się we znaki bohaterkom. Poza 
tym Strażniczki muszą teraz 
pilnować Cedrica. Skazany na 
wygnanie i pozbawiony mo-
cy zamieszkał w Heatherfield 
i prowadzi tam antykwariat. 
Dziewczyny od pewnego cza-
su mają problemy ze swoimi 
mocami, ale odkrywają nowe 
zdolności. Zajęte obowiązka-
mi i sprawami sercowymi nie 
zauważają, że Cedric odnalazł 
dziwną księgę. Jest magicz-
na i po prostu… wchłonęła 
Matta! Czarodziejki wyrusza-
ją mu na ratunek. Elegancka 
edycja w twardej oprawie to 
idealny prezent dla każdego, 
kto uwielbia przygodę, czary, 
humor oraz opowieści o przy-
jaźni i miłości, także gratka 
dla dawnych, dorosłych już, 
fanów serii! Księga 9 zawie-
ra komiksy z numerów 97–
112 magazynu „Czarodziejki 
W.I.T.C.H.” –ponad pięćset 
stron przygód czarodziejek!

Sisters. Chyba śnisz! Tom 17 
Scenariusz Christophe Caze-
nove, William Maury, Rysunki 
William Maury, Przekład Ma-
ria Mosiewicz, komiks francu-
ski, Cena 34,99 zł.

Kolejny tom pełnej gagów 
serii o przygodach dwóch 
sióstr: nastoletniej Wendy i 
młodszej Marine. Wendy 
przynosi do domu indiański 
łapacz snów. Od tej pory Ma-
rine ma obsesję na punkcie 
chwytania dobrych snów, żeby 
nie mieć koszmarów. A jakie 
będą konsekwencje tego, że 
we śnie Wendy pojawi się jej 
młodsza siostra? Dziewczynki 
potrafią sprawić, że każda sy-
tuacja staje się śmieszna lub... 
straszna!
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Była ostatnia dekada kwietnia 
1945 roku. Berlin otulała gi-

gantyczna chmura czarnego dymu 
z tysięcy pożarów, które wybuchły 
od eksplodujących bomb i poci-
sków artyleryjskich. W gruzy wali-
ły się gmachy urzędowe i zabytko-
we świątynie, budynki mieszkalne 
i fabryki. Tysiące berlińczyków i 
uchodźców z innych regionów Nie-
miec tłoczyło się w piwnicach i w 
podziemnych stacjach metra. Stoli-
ca Niemiec konała pod uderzeniami 
Armii Czerwonej, którą – bardziej z 
przyczyn propagandowych niż ope-
racyjnych – od 30 kwietnia wspo-
magała polska 1. Dywizja imienia 
Tadeusza Kościuszki i jednostki to-
warzyszące, w sumie 12.700 żoł-
nierzy. Polacy walczyli między in-
nymi w rejonie Charlottenburger 
Chaussee i Bismarckstrasse o silnie 
broniony kompleks budynków Poli-
techniki Berlińskiej, stację kolejową 
Tiergarten i stację kolei podziemnej 
numer 158, docierając aż do Bramy 
Brandenburskiej. 

Gdy żołnierze polscy wkracza-
li do walk o Berlin, w schronie 
pod mocno uszkodzonym gmachem 
Kancelarii Rzeszy dobiegał końca 
ostatni akt dramatu. Już od kilku dni 

Adolf Hitler na mapach sztabowych 
próbował dowodzić nieistniejący-
mi armiami. Jak szczury z tonącego 
okrętu, z Berlina uciekali najbliżsi 
współpracownicy Führera. Marsza-
łek Rzeszy Hermann Göring odwa-
żył się nawet przesłać radiogram, 
w którym informował Hitlera, że 
zgodnie z jego zarządzeniem z 29 
czerwca 1941 roku zamierza prze-
jąć władzę w Niemczech, co spot-
kało się z histeryczną reakcją Füh-
rera. Wyrzucił on Göringa z NSDAP 
oraz wszystkich stanowisk państwo-
wych i wojskowych. I rozkazał go 
aresztować. 

Jeszcze Hitler nie ochłonął po 
„zdradzie” Göringa, gdy radio BBC 
podało za agencją Reutera, że re-
ichsführer SS Heinrich Himmler na-
wiązał kontakty z przedstawiciela-
mi rządów USA i Wielkiej Brytanii, 
gwarantując im bezwarunkową ka-
pitulację Niemiec. 

A więc znowu zdrada. Hitler 
„szalał jak wariat” – wspominała 
przebywająca wówczas w bunkrze 
pilotka Hanna Reitsch. A gdy dotarły 
do niego kolejne informacje radio-
we o schwytaniu przez partyzantów 
włoskich Benito Mussoliniego, któ-
rego wraz z kochanką zastrzelono i 
ich ciała wystawiono w Mediolanie 
na widok publiczny, podjął decyzję 
ostateczną. Popełni samobójstwo. 
Przedtem jednak ożenił się ze swą 
długoletnią kochanką Ewą Braun, 
a sekretarce Traudl Junge podykto-
wał pełen nienawiści testament po-

Pijaństwo w bunkrze Hitlera 
Trzecia Rzesza kapitulowała dwa razy 

wyznaczony w testamencie Hit-
lera na urząd prezydenta Rzeszy, 
dobrze zdawał sobie sprawę, że 
opór zdziesiątkowanych oddzia-
łów niemieckich nie będzie mógł 
trwać długo. I że ze strategicznego 
punktu widzenia jest bezsensow-
ny. Powiększa tylko i tak ogrom-
ne już straty ludzkie i material-
ne. Poprzez swojego wysłannika, 
nowego dowódcę Kriegsmarine 
admirała Hansa von Friedebur-
ga, Dönitz zaproponował więc do-
wództwu alianckich sił sprzymie-
rzonych kapitulację na froncie 
zachodnim. I doszło do tego 4 maja 
w kwaterze brytyjskiego marszał-
ka Bernarda Montgomery’ego. 
Jednocześnie generał Alfred Jodl, 
szef sztabu dowodzenia w Naczel-
nym Dowództwie Wehrmachtu, 
prowadził w imieniu Dönitza ro-
kowania kapitulacyjne w kwate-
rze naczelnego dowódcy sił sprzy-
mierzonych, amerykańskiego 
generała Dwighta Eisenhowera w 
Reims. I tam też 7 maja podpisa-
no akt bezwarunkowej kapitulacji 
hitlerowskich Niemiec na wszyst-
kich frontach. 

Oburzony Józef Stalin natych-
miast zażądał od przywódców USA 
i Wielkiej Brytanii powtórzenia pod-
pisania aktu kapitulacji Niemiec, 
gdzie główną rolę odgrywać będą 
Rosjanie. I zgodę taką uzyskał. 

Na miejsce podpisania drugiej 
kapitulacji Rzeszy dowódca 1. Fron-
tu Białoruskiego, marszałek ZSRR 
Gieorgij Żukow, któremu Stalin po-
wierzył reprezentowanie na nim ra-
dzieckiego Naczelnego Dowództwa, 
wybrał kasyno niemieckiej szkoły 
oficerskiej w Karlshorst – niemal 
niezniszczonej wschodniej dzielni-
cy Berlina. 

Już od wczesnych godzin popo-

łudniowych we wtorek, 8 maja 1945 
roku, na berlińskim lotnisku Tem-
pelhof Rosjanie witali oficjalnych 
przedstawicieli aliantów zachod-
nich. Generał Eisenhower w Berli-
nie się nie pojawił. W podpisaniu 
aktu kapitulacji reprezentował go 
brytyjski marszałek lotnictwa, Art-
hur Tedder. Oddzielnym samolotem 
brytyjskich sił powietrznych przyle-
ciała delegacja niemiecka na czele 
z najbliższym wojskowym współ-
pracownikiem Hitlera, szefem Na-
czelnego Dowództwa Wehrmachtu, 
feldmarszałkiem Wilhelmem Keit-
lem. W jej skład weszli także repre-
zentanci Luftwaffe i Kriegsmari-
ne: generał Hans Stumpff i admirał 
Hans von Friedeburg. 

Uroczystość podpisania aktu 
bezwarunkowej kapitulacji Niemiec 
rozpoczęła się 8 maja o godzinie 
23 czasu środkowoeuropejskiego w 
największej sali kasyna. Zebranych 
powitał marszałek Gieorgij Żukow, 
który wezwał na salę delegację nie-
miecką. Po stwierdzeniu feldmar-
szałka, że zapoznała się ona z treścią 
aktu kapitulacji, pokazał pisemne 
upoważnienie prezydenta Dönitza 
do jego podpisania. 

Wilhelm Keitel wziął buławę 
marszałkowską i chwiejnym – jak 
to zanotował Żukow – krokiem pod-
szedł do stołu. Usiadł na krawę-
dzi krzesła, poprawił monokl i bez 
pośpiechu podpisał pięć egzempla-
rzy aktu kapitulacji. Po nim swoje 
podpisy złożyli Stumpff i Friede-
burg. Następnie podpisali go mar-
szałkowie Żukow i Tedder oraz – 
jako świadkowie – inni dowódcy 
alianccy. 

Po wyprowadzeniu delegacji 
niemieckiej w kasynie rozpoczął się 
bankiet zwycięzców... 

Dla Europy, wyniszczonej kilkuletnią wojną światową, to 
było bardzo ważne wydarzenie. Tak ważne, że w znisz-
czonym Poznaniu 9 maja 1945 roku „Głos Wielkopolski” 
wydał dodatek nadzwyczajny. „Bezwarunkowa kapitu-
lacja Niemiec podpisana!” – dużym tytułem informował 
dziennik o tym, co wydarzyło się w nocy z 8 na 9 maja 
w Berlinie. Ale ten sam akt kapitulacji przedstawiciele 
Trzeciej Rzeszy podpisali już dwa dni wcześniej w Reims. 

LESZEK ADAMCZEWSKI 

SENSACJE
Z

PRZESZŁOŚCI

lityczny, w którym usiłował uspra-
wiedliwić swe zbrodnicze czyny, 
przypisując winę za wybuch wojny 
„międzynarodowemu żydostwu”. 

– Czas nadszedł. To koniec – po-
wiedział Hitler 30 kwietnia około 
godziny 14 po obiedzie, który spożył 
w towarzystwie swych sekretarek. 
Pożegnał się z najbliższymi współ-
pracownikami i udał się do prywat-
nych pomieszczeń bunkra. Kiedy 
czekający pod drzwiami ordynans 
oraz szef Kancelarii NSDAP Mar-
tin Bormann usłyszeli strzał, weszli 
do środka. 

„Hitler siedział na sofie obitej 
materiałem w kwiatki z otwarty-
mi oczami i odwróconą głową. W 
prawej skroni widniał otwór wiel-
kości monety, z którego po policzku 
spływała struga krwi. Na podłodze 
leżał pistolet typu Walther kaliber 
7.65 mm. [...] Obok niego siedzia-
ła w kucki, ubrana w niebieską su-
kienkę, z zaciśniętymi sinymi war-
gami jego żona. Jej pistolet leżał 
nieużywany na stole. Roznosiła się 
woń prochu oraz gorzkich migda-
łów” – czytamy w wydanej w 2002 
roku w Niemczech książce history-
ka czasów nazistowskich Joachima 
C. Festa, która to książka posłużyła 
– obok innych źródeł – do napisania 
scenariusza do głośnego przed kil-
ku laty filmu Olivera Hirschbiegela 
„Der Untergang” (Upadek). 

„Z głośników rozlegała się we-
soła muzyka i chociaż dobiegała z 
daleka, można ją było usłyszeć w 
najdalszych zakamarkach podziem-
nego labiryntu. Wysłano na górę or-
dynansa, aby przywrócił porządek 
– wódz właśnie umiera, oświadczył 
posłaniec. Ale żaden z pijanych w 
większości gości kantyny nie przyjął 
tej uwagi do wiadomości i pijaństwo 
trwało nadal” – pisał Fest o atmo-
sferze w berlińskim bunkrze w tej 
szczególnej chwili. 

Jego zdaniem, dokładnego prze-
biegu samobójstwa nie udało się od-
tworzyć. I tego też film „Upadek” nie 
pokazuje. Hitler mógł równocześnie 
ze strzałem rozgryźć ampułkę z cy-
jankiem. Inni mieszkańcy bunkra 
twierdzą, że Hitler jedynie zażył 
truciznę, a następnie ktoś strzelił mu 
w głowę zgodnie z wcześniej wyda-
nym rozkazem. Zwłoki Hitlera i je-
go żony wyniesiono mimo silnego 
ostrzału do ogrodu, oblano benzyną 
i podpalono. 

Armia Czerwona opanowa-
ła teren Kancelarii Rzeszy dopie-
ro wczesnym popołudniem 2 ma-
ja. Wbrew oficjalnej wersji, zajęcie 
tego terenu odbyło się bez wal-
ki. Bunkier Hitlera spenetrowały 
już około godziny 9 rosyjskie sani-
tariuszki. Machając zdobycznymi 
stanikami Ewy Braun-Hitler sani-
tariuszki opuściły bunkier, nie inte-
resując się pozostającymi pod zie-
mią Niemcami. 

Samobójcza śmierć Hitlera i ka-
pitulacja garnizonu berlińskiego 2 
maja nie oznaczały jeszcze końca 
wojny. Opór wojsk hitlerowskich 
trwał nadal, przede wszystkim na 
froncie wschodnim. Niemcy robili 
bowiem wszystko, by nie dostać się 
do niewoli radzieckiej. 

Wielki admirał Karl Dönitz, 

FOT. Έ2XΉ ͵ ARCHIWUM AUTORA 
Jedno z pomieszczeń berlińskiego bunkra Adolfa Hitlera, sfotografowane w 
maju 1945 roku. 

Trzecia Rzesza skapitulowała. Żołnierz amerykański na ruinach Köln, czyli Kolonii.
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Team Audi Sport przez siedem dni prowa-
dził testy na Półwyspie Iberyjskim, kolej-

nym krokiem był start w Baja Aragón. Inno-
wacyjny prototyp RS Q e-tron wyposażony w 
napęd elektryczny, konwerter energii i reFuel, 
został opracowany z myślą o starcie w kate-
gorii T1 U. Ta klasa dla niskoemisyjnych sa-
mochodów wyścigowych w regulaminie Baja 
Aragón jednak nie funkcjonuje. 

Praca dyrektora technicznego Leonardo 
Pascalego i jego zespołu skupiła się na przygo-
towaniu zawieszenia i opon. Zoptymalizowa-
no też nadwozie, dzięki czemu przednia szyba 
nie powinna się już tak szybko brudzić. Team 
Audi Sport dobrze wykorzystał dni spędzone 
w Saragossie, by przygotować się do surowych 
warunków serwisowych na Baja Aragón. 

Przykład obostrzeń regulaminowych: do-
zwolony był tylko 30-minutowy serwis mię-
dzy dwoma etapami częściowymi w sobotę i 

po zakończeniu etapu. Następnie przy samo-
chodzie mogło pracować tylko trzech pracow-
ników oraz kierowca i pilot.

Rajd Baja Aragón włączony do programu 
przygotowawczego

Team Audi Sport ma mniej niż sześć mie-
sięcy na przygotowanie się do swojego trze-
ciego startu w Rajdzie Dakar. Około dwu-
tygodniowy pobyt w Hiszpanii to początek 

intensywnej fazy. Po Baja Aragón, kolejne 
zawody w kalendarzu to zaplanowany na paź-
dziernik Rajd Maroka. 

Pustynne warunki Maroka pozwolą prze-
ćwiczyć zachowania w trasie oraz sposoby 
nawigacji, a rajd będzie znacznie dłuższy niż 
Baja Aragón. Dodatkowo, fazę przygotowań 
zespołu do najtrudniejszego na świecie raj-
du terenowego – Dakaru, który odbędzie się 
w styczniu przyszłego roku, uzupełnią kolej-
ne testy.

MOTORYZACJAMOTORYZACJA

Droga Audi 
do Rajdu Dakar 2024
Audi Sport, w ramach przygotowań do Rajdu Dakar 2024, przechodzi w 
tryb rywalizacji. Po majowym teście w Arabii Saudyjskiej, przyszedł czas 
na Hiszpanię, gdzie team łączy testy ze startem w kolejnych zawodach 
- Baja Aragón. Wezmą w nich udział trzy Audi RS Q e-tron i trzy załogi 
czterech pierścieni: Mattias Ekström/Emil Bergkvist, Stéphane Peterhan-
sel/Edouard Boulanger i Carlos Sainz/Lucas Cruz.

Dynamiczny debiut Kia EV9 
Podczas Goodwood Festival of Speed w hrabstwie Sussex w Anglii za-
debiutowała długo wyczekiwana Kia EV9. Po statycznej prezentacji we 
Frankfurcie w maju, Kia EV9 po raz pierwszy jest prezentowana również 
dynamicznie. 

Lexus GX po premierze
9 czerwca Lexus zaprezentował nową generację modelu GX - nowego SUV-a z charakte-

rystyczną tylną listwą świetlną.
Najnowsza generacja Lexusa GX została zaprezentowana w piątek 9 czerwca o godzinie 

2 w nocy polskiego czasu. Samochód był pokazany w Fair Market w amerykańskim Austin w 
stanie Teksas.Niestety, Lexus GX nie będzie oferowany na polskim rynku.

EV9 – nowy, elektryczny, flagowy SUV 
marki Kia – został zaprezentowany dy-

namicznie podczas kultowego górskiego od-
cinka specjalnego. Samochód kilkukrotnie 
pokonywał 1,86-kilometrową trasę w cią-
gu weekendu prowadzony przez zawodnicz-
kę – Jade Paveley. Kia zaprezentowała EV9 
również w strefie „Electric Avenue”, gdzie 
odwiedzający osobiście mogli zapoznać się z 
flagowym SUV-em. Szczegółowych informa-
cji na temat nowego modelu udzielali eksperci 
marki Kia dostępni na miejscu.

Goodwood Festival of Speed to najwięk-
sza na świecie motoryzacyjna impreza plene-
rowa i święto wszystkiego, co ekscytujące i 
innowacyjne w branży motoryzacyjnej. Każ-
dego lata impreza ta gości wystawców, produ-
centów, dziennikarzy i pasjonatów.

Nowa Kia EV9 to drugi elektryczny SUV 

zaprojektowany i skonstruowany z myślą o 
nowoczesnym stylu życia w epoce elektromo-
bilności, ale pierwszy z trzema rzędami foteli 
i bardzo przestronny. Efektownie stylizowane 
EV9 to solidny, wyrafinowany i zaawanso-
wany technologicznie samochód elektryczny. 
EV9, dostępne w wersji sześcio- lub siedmio-
osobowej. Nowy SUV zapewnia zasięg do 541 
kilometrów (w cyklu mieszanym WLTP) i jest 
wyposażony w technologię ultraszybkiego ła-
dowania prądem o napięciu 800 V. Korzystając 
z najszybszych publicznych ładowarek zasięg 
wynoszący 239 kilometrów można uzyskać po 
zaledwie 15 minutach ładowania.

Ceny i wyposażenie Kia EV9 na polskim 
rynku zostaną ogłoszone we wrześniu. Wtedy 
też rozpocznie się przyjmowanie zamówień. 
Pierwsze samochody trafią do salonów sprze-
daży w październiku.
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